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Wybija godzina wolności Mac Arthur - niańka 
japońskiego imperializmu 

dla 4&0 milionów Chińczyków 
Tow, Mao· Tse· Tung· przewodniczący KP Chin 

stawia warunki Kuomintangowi 
i wysuwa plan demokratyzacji Chin 

MOSKWA (PAP). Agencja TASS podaje z Szen-Si na­
stępujące oświadczenie przew odniczącego KC Partii Komu 
nistycznej Chin - Mao-Tse- Tunga na temat obecnej sy­
tuacji: 

dygnitarzy kuomintan­
gowskich, 

6) REFORMĘ rolną, 

7) ZNIESIENIE zdradziec-
„Minęło 2 i pół lat od chwi 

li, ki~y w lipcu 1946 r. reak­
cyjny rząd kuomintangowski 
Nankinu naruszył - z pomo 
cą imperialistów amerykań­
skich i wbrew woli narodu­
porozumienie o zawieszen iu 
broni oraz uchwałę po lity• 1 

ną rady konsultatywnej i roz 
począł w całym kraju wojnę 
domnwą. 

W ciągu 2 i pól lat rząd lrn 
omintangowski utworzył 
wbrew woli narodu fikcyjne 
zgromadzenie narodowe, ogło 
sił fikcyjną konstytucję i za­
rządził t. zw. „mobilizację dla 
zdławienia powstania". 

kilku silnych ciosów, a cały kich układów, 
reakcyjny rządzący aparat 8) ZWOŁANIE politycz-
Kuomintangu rozsypie się w nej rady konsultatyw-
pył. nej bez udziału w niej 
Chcąc w takiej sytuacji . u- elementów reakcyjnych 

ratować resztki sił rządu kuo celem utworzenia koa-
mintangowskiego, zyskać licyjnego rządu demo-
chwilę oddechu a następnie kratycznego, oraz prze-
podjąć na nowo próby · znisz- jęcia całej władzy od 
czenia sił rewolucyjnych, - reakcyjnego rządu kuo-
Czang-Kai-Szek wyraził na mintangowskiego w 
Nowy Rok życzenie podjęcia Nankinie i jego lokal• 
rokowań pokojowych z Komu n:vch organów. 
nistyczną Partią Chin. Komunistyczna Partia Chin 

NAROD CHCE POKOJU. uważa, że wszystkie te warun 
Opierając się na tej w1!I I ki wyrażają powszechną wolę 

Komunistyczna Partia Ch :n i życzenie całego narodu 
składa następujące oświad~ze · 
nie: 

Zaprzys łężenie 
prez. Trumana 

: 

Mao-Tse-Tung 
pnewodniczqcy KP Chin 

W ciągu 2 i pół lat narodo­
wo - wyzwoleńcza armia chiń 
ska zniszczyła główne silv 
wojsk kuomintangowskich. 
Sytuacja jest obecnie zupeł­
nie jasna - podkreslił Mao­
Tse-Tung. - Brak jedynie 

Narodowo - wyzwoleńcza 
armia chińska dysponuje do­
statecznymi siłami dla defini­
tywnego zniszczenia wszyst­
kich pozostałych sił zbrojnych 
reakcyjnego rządu kli!mrhltan 
gowskiego w najbliższej przy 
szłości. 

WAf.lZYNGTON (PAP). MOSKWA (PAP). Agen·yi:lla do Japonii, celem „ekono 
Dziś 20 stycznia. Harry Tru· e,ja Ta8s podaJ'e z Tokio o u- · ,, . . r m1cznego i_ finan sowego przegl(ł 
man ouo.1m1e o icjalnie urząd HH1rzeni11 przy sztabie t{er:.cra-
prezydenta Stanów Zjednoczo· ła Mac Arthura. specjalnego u du sytuacji ~ tym kraju". 
nych. rzędu do spraw zagramcznych Royallowi będzie towarzyszył 
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Państwo zakontraktu;e w r. b. 

· przeszło milion sztuk trzody chlewnei Jednakże w imię jak naj­
szybszego zakończenia wojny 
urzeczywistnienia trwałego 

W dniu 18 bm. odbyło się po dy chlewnej bekonowei. pokoju i ulżenia cierpieniom 
aiedzenie komitetu ekonomicz Ze względu na to, że akcja mas ludowych, Komunistycz­
nego Rady M:nistrów, na któ- kontraktowania ma być prze na Partia Chin gotowa jest 
rym zatwierdzono m. in. pro- prowadzona przede wszystk1m przystąpić do rokowań poko­
jekt szeroko zakrojonej akcii I wśród ma.Io i średniorolnych jowych z reakcyjnym rzą­
kontraktowania trzody chlew· , chłopów, Min. Skarbu usta:i dem nankińskim. lub z jakim 
nej. nowe, dogodniejsze stawki u- kolwiek innym krajowym rza 

Przed .grn.achem Kongresu w inwestycyj. Urząd ten jest upo· bankier amerykański - Dodge, 
~aszyngto~1e zbudowano '3pe· ważniony do rozpatrywania i który ma omówić w sztabie 
c.1alne podium, na którym pre· zatwierdzania wniosków i po· il!Iac Arthura i z przemysłowy· 
zydcut 'l':ruman i wiceprezydent rczumień w sprawie dzil<łalnoś· 
Barkley złożą przysięgę na ,- ęce ci ba1idlowej mi kołami japońskimi spraw' 
przewodniczącego Sądu Naj · J WASZYNGTON (PAP). - przygotowania rynków żagra· 
wyższeg.o Stanów ijednoczo Zapowiedziano tu oficjalnie po ni cznych dla produkcji j _ 1ń· 
nych Vrns-0na. dróż ministra armii USA. Ro- sk.iej. 

W roku bieżącym zakontrak bezpieczeniowe trzody chlew· dem kuomintangowskim, lub 
towany będzie 1 milion sztuk nej, z uwzględn:eniem stanu wreszcie grupą wojskową w o 
trzody chlewne.i, tłuszczowo- majątkowego mało i średnio- parciu o następujące warun-

Demonstracja trzech d-el-eg-a-tó-_w 
nie zakłóciła obrad Sw. Fed. Zw. Zaw. m'.ęsnej i 125 tys, sztuk trzo· rolnych chłopów. ki: 

1) UKARANIE zbrodniarzy PARYŻ (PAP). Na środo-

Układ handlowy ZSRR z Bułgarią wojennych, wym posiedzeniu Biura Wy· 
2) ZNIESIENIE fikcyjn~ konawczego Swiatowej Fede--

k?w zaw~owy~h Sc~evenels /prasie Louis Saillant stwler­
me opuścił pos1edzen:a. dził m. in., że Biuro Wyko-

Sekretarz generalny $wiato nawcze nie może zg·,dzić su~ 
wej Federacji Związków Za- na to, by trzy organizacje 
wodowych Louis Saillant w~ (brytyjska, amerykańska i ho 
kazał bezprawny charakter te lenderska) nari:ucały swą wo 
go '!".niosku l surowo potępił lę pozostałym 67 c1>ntr"1'.)m 

konstytucji, racji Związków Zawodowych 
MOSKWA. (PAP). - W wy naniu z rokiem ubiegłym, nie li 

r,iku rokowań, prowadzonych cząc wartości za sprzęt, dostar· 
pomiędzy Ministerstwem Han· ozany przez ZSRR Bułgarii na 
cilu Zagranicznego ZSRR a bul· warunkach kredytowych. 
garską delegacją. handlową, Związek Radziecki będzie 

3) SKASOWANIE wprowa przedstawiciele TUC, CIO i 
dzonych przez Kuomin- związków holenderskich, po 
tang instytucji praw- odrzuceniu przez większość 
nych, wniosku o rozważenie propo. 

zycji brytyjskiej w sprawie 
rozbnaczy. związkowym. 

Mimo demonstracji delega- ------------
prowadzonych w atmosferze eksportował do Bułgarii pro-
przyjaźni i wzajemnego zrozu- dukty naf towe, bawełnę, czar· 
Ir.ienia., podpi~ano l 8 styczni'\ ne i kolorowe metale. traktory, 
protokół o wymianie towarowej samochody, obrabiarki i inne 

4l RE«?RGANIZACJĘ WSZ'J zawieszenia działalności Fede 
stk1ch ar~i reakcyJ- racji, opuścili demonstracyj­
nych zgodme z zasada- nie sal• obrad. 

tów mniejszości, obrady B ·n- Znowu Sof" f IS 
ra Wykonawczego trwały do SI 
wyczerpania porządku dzien­

na rok 1949. towary wzamian za tytoń, kon· 
Ogólna obroty pomiędzy centraty ołowiu i cynkn, rudę 

Związkiem Radzieckim i Bulga miedzianą, cement i inne arty· 
rią wzrosną. o 20 proc. w porów kuły. 

fłlowq n1anewr Bewina -
·Zwolnienie Żydów z Cypru 

LONDYN (PAP). - Powścią 1szych kołach politycznych na o· 
gliwe st anowisko ministra Bevi gół jako zap-0wiedź rychlej 
na w Izbie Gmin, -w dniu gdy zmi3!nY polityki brytyjskiej wo 
miała się rozpocząć geiteralna bee Izraela. 

mi demokratycznymi, / Wartn podkreśl!~. te przed-
5) KONFISKATĘ majątku stawlclol belgijskich zw1ąz-

nego. 
W oświadczeniu złożonym 

Nankin-stref11. frontowa 
Rząd Czag-Kai-Szeka ewakuuje się do Kantonu ' 

N~WY JORK (PAP). Jak Rzeka Jang - •rse · K1dn~ armii : a pomoc Czang Kai Sze 
wymka z depesz korespo -1 :.len· _ ostatnia linia oporu Kll•>mrn kowi. 
tów n.merykańskich, zna 11i-tją. . L 
('ych się w Nankinie, główn i' tan~ -:- obsadzo.na _ Jest p1·z.t•7 ONDYN (PAP) Agellr:lja 
siły chińskich wojsk ludr.wyct armię, liczącą naJwyzej lfitl tys. Reutera donosi, że kwatera 

'l • wojsk kuomintangowski ch, 11.tó 
w 1 oeci około 350 tysi\!CY :.iul· ludzi. Co prawda, w Sank„u, ,, 
ni k · ra znajdowała się dotychczas 

.erzy, . oncentrują. 51\! W •.?JO· 500 klm. na południowy z<tch6d o 50 klm. na północ od Nanki-

debata nad sprawą. Palestyny, 
inter pretowane jest w tutcj-

nie jeziora Hung - Tse, na pół od Nankinu, generał Pai O::unJ un i kt.Jrej zadaniPm było kie· 
nocny zachód od Nankinu, przy Hsi .dysponuje inną 150-tynP,cz rowanie walkami la tym odcrn 

Niespodzianką była za.po· gotowując się do uderzema ni. ną. armią, ale nie wykazuje ou ku, została ewakuowana do 
wiedź ministra Bevina zwolnie stolicę Czang Kai Szeka. żadnej ochoty do wysłania. tej TJrzedmieścia Nankinu Hsia . 

Z . , . . nia internowanych tydów z Cy- Kwan, położonego na południe 
ac1esn•a się pru ~r · t B · ś · d ł · in1s er evin -O Wla czy, • k d • od rzeki Jana . 'l'se . Kiang. 

PrzyJ·az'n' że powstr 1 • • d W piąte , ma 21 stycznia 1949 roku o !!:O- " ZJlll IJe się o szcze· ~ Jutro, 21 stycznia, nastąpi 

I 1_ h I 1_ gółowego omawiania problemu chinie 18 w sali FiJb armonii, ul. Narutowicza 20, ewakuacja rząttu Czang Kai 
po S1tO·czec os owoc11:0 palestyńskiego ze względu na odbędzie się Szeka. do Kantonu. 

Dziś rano przybywa do War · t · t · h ·1· k 
oczące się w eJ c wi 1 ro O· Rzecznik Ministerstwa Spraw 

z minis t rem sprawiedlwości dr. 

LONDYN (PAP). Agencja 
Reutera donosi z Aten że Te­
mistokles Sofulis. który otrzy. 
mal misję utworzenia rzadu. 
napotkał na nowe trudno§cf 
w sformowaniu gabinetu koa. 
l!cyJnego, 

M. n przywódca partjj so­
cjaldemokratycznei GeOrge Pa 
pandreu nie w:vrazil zqody na 
przystąp1enie do rządu Sofu. 
lisa. 

Francja uzna 
rząd Izraela 

PARYŻ (PAP). W wyniku po 
s:edzenia g;ibinetu podano do 
wiadomości, że rząd francus· 
ki jest gotów uznać de facto 
rząd państwa Izrael 
(Ofic1alne ogłoszenie o uma­
niu nastąpi po zakończeniu ro 
kowań, które są prowadzone 
w tej chwili przez przedsta· 
w'cieh obu państw 11za wy delegacj a czechosłowacka wania żydowsko . egipskie. u R oczy s TA A KA o E M I A Zagranicznych dr Shih . Chao· 

.A. Czepiczką na czele w celu Debatę generalną odroczono Yng zawiadomił amb9.sady i po 

podpisania układu o pomocy do przyszłego tygodnia. • - selstwa państw obcych, że no· Uwa"a korespondenci· 
praw nej między Rzeczpospolitą w. XXV Rocznicę Smierci W. I. LENINA ~ą siedzibą władz. kuomintan· t; 

Korespondenci brytyjscy w gowskieh będzie Kanton. 
Polską a Rupubliką Czechosło· Waszyngtonie twierdzą, ja.koby na której wygłosi przemówienie członek Komitetu 12 . „GłC?SU Robotniczego" 
wacką. przedmiotem taJ·nych rozmów pociągów dziennie opusz· d I S 

b Centralnego, 1-szy Sekretarz Komitetu ł..ódzkief.?o cze. Nankin w kierunku Szang· z zie nicy „ taromiejska" 
Umowa o pomocy prawnej ę między ambasadorem brytyjs p7» ~ 

dzie dalszym krokiem na dro· kim w Waszyngtonie a Depart~ '""''\ R - tow. Dwol'akowski Władysław. haju i Kantonu. Pociągi te wy Dnia 21. I. 49 r., o godz. 1'1, 
dze zacieśnienia współpracy i mentem Stanu prowadzone by· ; • 1 Komitet Łódzki I wożą urzędników Kuomintangu w lokalu Dzielnicy, przy ul. 
przyjaźni pomiędzy bratniilll ły poufne rozmowy w sprawie Polskiej ZjednoczoneJ· ·Patjii o:a~ archiwa n;iinisterialne. Dzi Południowej 11 odbędzie się 
ni11·odami _Polski .;. Czeehosłowa uznania :pat~tw:i. !Zl'ael przez $i_aJ, ~O st~czn ' ~ p~::s~'.!el ofi- odprawa wszystkich korespon 
aft. WieJ,ki "R....t-... „i. -!.'.\ Robotniczej. „ "'· 1 CJalneJ chinskieJ agenCJi p_raso· dent()w. 
·--=- . --~!... ~-----------------..;;~;.._.,:~ąa_:Na.nk:in, --....... '-0..b.e@>~bJ>wł•z"ewM ~ 



Sir . .ll · 

Akademia 
dla uczczenia 
25 rocznicy 

.śmierci Lenina 

== 
Z procesu antq•on1uniJtączneQo w IJSA 

Nr. 19 

No marginesie 

Plajtujące 
interesy 

W Chinach Czang-Kai·Szeka 
imperialiści amerykańscy loko 

Zarz;v.ł Powiatowege K la 
Zwią7ku Inwalidów Wojen­
nych R. P. w Łodzi, zawiada­
mia wszystkich członków Koła 
i ich rodziny, że w dniu 22 
stycznia 1949 r. o rodz. 19-tej 
odbędzie się w świetlicy Koła 
uroczysta. Akdemia ku czci 
25-tej rocznicy zgonu wfol­
kiego wodza proletariatu Wło 
dzimierza Lenina. ' 

Przyjęcia 
w MSZ 

od pr s·ą pał k po1ic jnych 
1 • rz się „s ra iedli 

na onk; pr sow i 
o·ć''wS1.z· d 8 wal: wraz z miliardami dola. 

rów swoie największe nad.zie 
je, związane z pragnieniem 
podboju świata twórców te· 
orii ,,stulecia ery amerykań­
skiej". Wydarzenia• w naj. 
większym państwie na jwJ-e· 
cie dowi<>dły jednak, te roz. 
miary klęski imperialistów i 
ich sat.elitów chińskich, oo.pe.. 
wiadają r01.miarom wkładów 

dolarowych i zbrojeniowych. 

NOWY JORK (PAP). W dru Nawet prawicowy dziennik 
gim dn'.u procesu przywód· „New York Post" zestawia 

ia.łną. ale także próba ogł sze 
nia za. ,,wywrotową" wszelk'ej 
opGZYcji przeciwko „zimnej 
wojnie' ' . Wojnie prow11.dzonej 
przez r~ąd U. S. A. przeciw 

akcji, domagającej się poko. 
ju i ograniczenia wszechwła­
dzy monopoli kapitalistycz· 
nych w Stanach Zjednoczo­
nych. 

ców Partii Komunistycznej w proces przeciwko przywódcom 
Stanach Zjednoczonych, na partii komunistycznej z szere 
podstawie dycezji sędziego i:i :em ostatnich ataków rządu 
Medina wyłączono sprawę ameryk.ańsk'ego na wolności 
przewodniczące'o parti' WiJla obywatelskie zagwarantowane w 
ma Fostera, Proces Fostera od konstytucją i stwierdza, że 
będzi e się po jego powrocie do µroces jest konłynuadą tzw. 

I 

rocznicę wyzwolenia Łodzi 
zdrowia. „z1mnej wojny" na froncie Wczoraj, o godzinie 16-tej w stych, szczerych słowilch pod-

M:ni5ter spraw 7agranicz­
nych tow Zygmunt Modzelew 
Fki przyjął w dniu 19 bm. am 
basadora Wielkiej Brytanii w 
Warszawie s' r Donalrla St. 
Clair Gainer 

* * • 
Minister spraw zagran icz. 

nych tow. Zygmunt Modzelew 
iikj przyjął w dn iu 19 bm. am 
basadora ZSRR w Wan7awie 
p, Wiktora z. Leb:ediewa. 

PrnLm;na1z budżetowy 
Prezydenta R. P. 
i Rady Państwa 
Dnia 19 stycznia rb. odbyło 

gię posiedzenie kom ·s.ii skar­
bowa. budżetowej i planu g0 
spodarczego pod przewodni. 
ctwem posła tow. Krygiera 
(PZPR). 

Preliminarz 1111clże owv- Pre· 
z:vdenta Rzeczypospol i t~j i Ra 
dy Państwa na rok 1949 refe­
rowaJ poseł Radz'.wiłł (SD) 

Dwa odczyty 
prof~sara Schaffa 

Obrona domagala się odro- wewnętnno.amerykańskim. rocznicę wyzwolenia Łodzi, w krPślił ile wdzięczności winni 
czenia całego procesu do chwi Dziehnik ,,New York Da'.ly Parku Poniatowskiego odby- jesteśmy bohaterom poległym 
li wyzdrowienia Fostera, mo· Worker" w artykule wstęp- Jo się uroczyste złożenie wień- w walce o wyzwolenie 
tywu i ąc wn iosek trudnością nym, poświęconym procesowi, ców na grobach żołnierzy ra- Następnie przemawiał pre-
prowadzenia obrony pod n'e- zw:-aca uwagę na histeryczn.1 dzieckich. zes Woj. Oddziału Tow. Przy-
obecność głównego oskarżone- kampanię antykomunistyczną Delegacje organizacji partyj jażni Polsko - Radzieckiej. 
go. Wniosek ten został przez prasy amerykańsk1 ej. nych, samorządowych i spo- tow. Tadeusz Nowacki pod.kre 
sąd odrzucony. Dzienn·k stwierdza, że zmo lecznych, wojska oraz mło- ślając, że przyjaźń przypieczę 

bili1.0wanie policji wokół gma dzieży szkolnej ze sztandara- towana krwią żołnierza pol-
Sąd odrzucił także żądania chu sądu i na sali rozpraw mi zaczęły się gromadzić wo- skiego i radzieckiego na po­

obrony usunięcia zmasowanej świadczy o 0 baw·e organizato kół pomnika już przed godzi- lach bitew. jest trwała i nic 
polic ji z sali rozpraw i sprzed rów procesu przed slusznym ną 16-tą. Wszyscy. przybyli na jej nie zdoła osłabić. 
gmachu ..ądu. Obrońcy oświad qniewem społeczeństwa ame· miejsce wiecznego spoczynku Po odegraniu przez orkie­
czy]i przedstawicielom prasy, rykańskiego, którego podsta- bohaterskich żołnierzy Armii strę hymnów polskiego i ra· 
że proces rozpoczął się w wa wowe wolności, zagwarantowa Radzieckiej dla zamanifesto- dzieckiego poszczególne dele· 
runkach, które określić należy ne przez konstytucję, zostały wania swej wdzięczności dla gacje ~kładały kolejno wień­
m'.anem „zbrojnego oblęże- 7akwestionowane i zagrożone. tych, których śmierć otworzy- ce pod pomnikiem. 
nia" i że zmcisowanie policji .. New York Daily Worker" la nam drogę do wolności. I Miasto nasze dało dowód. ż11 
wymierzone jest przeciwko wyraża opinię. że z.a o~karże- Uroczystość rozpoczę!a się uczucie wdzięczności i parnię~ 
świadkom na któ:ych w ten I n'em komunistów kryje się I przemó:vieniem. wiceprez_yd~n ci o tJ'.<;h. co pole~li ,,za. n.aszą 
sposób zamierza s : ę wywrzeć nie tylko próba ogłoszenia. par ta Dun1aka, ktory z ramienia wolnosc 1 :naszą tk:n1 . zywo 
presję_ tii ma.rksl.stowsldej z.a niele- Zarządu Miejskiego w pro- w sercu kazdelto lod7.1anma. 

rniczei przed Sądem 
proces Kraula i S-ki ' 

Sprawcy afery papie 
Dziś rozpoczyna się 

Dziś w Sądzie Doraźnym w brykanci, zabiegający. drogą cji i dystrybucji papieru, wo- wiem nakłaniał Kraula do u­
Łodzi rozpoczyna się zapowie korumpowania urzędników i bee perspektywy- że na tym dzielenia zezwolenia na prze· 
dziany przez nas wielki kil- dawania . zawrotnych łapó- można zarobić. I „zarobił" - róbkę celulozy. Po zapłaceniu 
kudniowy proces, dotyczący wek, o utrzymanie irwoich b 400.000 złotych. Po tej celu- Kraulowi 430.000 złotych, re­
słynnej afery papierniczej. bryk i niewypuszczania ich z lozie zdobyto następną - tym sztę sumy podzielił między 
Rozprawa odbędzie się pod rąk. razem za sprawą Słotwińskie siebie i pozostałych pracowni 
przewodni<·twPm pre?.esa Wy· go i to w ilości dwóch wago- ków, wciągniętych do tej 
dr.iah1 Doraź11ego S. O. - Emil Kraul, początkowo ja- nów. Również i tym razem przestępczej d;z:iałalnośd. Sło-

„NARODZINY Blochowicza, oskarżaj!}: spec· ko dyrektor techniczny, a na Kraul zezwolił na przerobie- twiński-przewodniczący Ko-
.MARKSIZMU" jalnie wydelegowany rrzez stępnie jako dyrektor naczel- nie je.i na papier w państwo misji Nacjonalizacyjnej, miast 

w.-.rdział Propagandy, 0- Minki!terstwo 
1 

Rprawirdliwo:i<·i ndyJ·ąłCsZtParpa'n· nizemti· eyrlzkaoJ·ącnyiechpod-o wej fabryce. Ze sprzedaży te dbać o upaństwowienie fab-
' pro ·urator Ku l'S7.R. orn?. pro· • go papieru I z łupu tego wy- ryk, stanął wpoprzek temu 

światy i Kultury Komitetu 1'urator S. O. - Kubik. upaństwowienia we właści- padło na jego część 430.000 planowi, z czego czerpał roz 
Lf).dzkiego Pols,·i·eJ· ZJ.edno · wv. m czasie prywatnych fab- 1 w t ~ · Na ławie oskarżonych złotych. Dalsze jego „wp y- maite sumy pieniężne. ys e 

·-"neJ· Part·· R bot · · za- ryk papierniczych„ ale przez . . · 250 . 1 h 
-.._,,,.., n o ruczeJ za siadaJ·ą·. Emi·1 Kratil _ b. na- . k wy" wyrazaJą się sumą pował w wie u ciemnyc ma-

. d · udzielanie rad i wskazowe w ia amia, że w czwartek, czelny dyrektor CZPP, Zdzi· _ f tys. złotych, otrzymam\ za po chinacjach jako „pośrednik"'. 
właścicielom tych abryk - · · · 

<inia 20 stycznia br. o godz, sław Hasfeld _ wlaści·c1·e1 •a- średnictwem jedne] z praco- Nie gardził również mmeJSZY 
- ~ wbrew obowiązującej go ta- d d kt D l · pl · · k 

16 W Szkole CentralneJ· Par· bryk ,,Klepaczka" i ,,Nata11·n" . ł wnic CZPP o yre ora o m1 w ywam1 - Ja . up. za u· jemnicy służbowej, pouczy ś z· d p c d . l . w ' . 
t .. Al K ' · k. 65 t Stan1"sław z,·„ba • Baran· ski no ląskiego ie n. rzem. e z1e ame wraz z · rusn1ew· 
n, . osciusz l , ow. .., ich, jak mają przeciwd.:m1łać · H kt 

prof. Adam Schaif wygłosi - współwła~ciciel i dyrektor upaństwowieniu. Wtedy, gdy lulozo - Plal?~erk~1czegod-l . en skim - jak to zadrzucał ~ .. o-
fabryki ,,Herbewo" . . Jo·zef Se- ryka Stu gms iego, a eJ - skarżenia - „ra " w asc1c1e-

referat na temat „Narodziny Kraul narażał państwowy ł k f b k" k z · rog - właściciel fabryk pa- ł . . 1 180.000 z ., uzys ane za po- lowi a ry 1 te tury w g1e-
m~rhizmn. przemys papierniczy na o - · d · t d g · t 

Pierniczych ,.Rori·" 1· ,,Beski- t t sre me wem ra cy prawne o rzu w sprawie reprywa yza-
ob 

. • f brzymie, niepowe owane s ra- w ś · k. nk o 
eenosc na re eracie jeost dy", Ignacy Wrz•s'ni'ewskl _ CZPP rze n1ews 1ego cji, za co zai asowal! 30.00 

.._ ty - „inkasował" za okazane d · b. ś 
obowiązkowa dla wykładow- radca prawny CZPP, Broni- fabrykantom przysługi milio od prywat?e

1
go_ prze s1ę 1 1or- zł., za po redn!ctwo w kupnie 

ców i kierowników kursów, sław Słotwiński _ b. dyre- nowe sumy. Kraul wziął od cy za udzie enie zezwo enia domu prey ul. Więckowskie~ 
kierowników grup samo· ktor administracyjny oraz Hasfelda łapówkę w wysoko- na przerobienie bibułki kwia go, gdy działał wraz z Wrześ 
'-•-tal · Grze ... orz Axentowi·cz _ na- ł b . k. towej. niewskim z ramienia CZPP 
A<>:u cemowych, prelegen- " ści 300.000 z ., Zię a-Barans 1 

Ten charakterystyczny bar­
dzo rachunek nakazuje właści 
cielom trustów i bank~w ame 
ry.k.ańskich w "lllri.ększym niż 
dotychczas stopniu liczyć się z 
wkładami lokowanymi w in· 
nych państwach - satelitach. 
Francuski tygodnik •• In!orma. 
tion et Documentation" przy· 
nosi w ostatnim numerze ko· 
responden<:ję z Aten pod zna. 
miennym bard10 tytułem: 
„Grecja (rzecz prosta, chodzi 
tu o Grecj' monal'ChO·fas,zy. 
stowską) bo; ~ię losu Chin". 

Toteż w ciągu lllmłony~h 
miesięcy złożyli wizył.t w Ate 
nach kolejno: 7.dymisionowa. 
ny jw. dziś Ma.rshall. min. 
armii USA Royall i tzw. wę 
drujący ambasad.or planu 
Marshalla - Harriman. 

Po wizytach tych monarcho 
faszyści pocieszali się, że 
Ameryka corl\z bardziej Inte 
resuje się Grecją. 

Tak. mówiono publieznie i 
pisano w gazetach. Ale w ror 
mowach kat_>italiści amerykań 
scy nie ukrywali w Atenach 
że zastanawiaJą się, czy w.art~ 
kontynoować pomoc dla Gre­
cji, czy też należy - wycią,ga 
jąc wnioski - z doświadczeń 
chińskich - wycofać się za· 
wczasu „na bardz:iej pewne 
pozycje" . 

W przeświadczeniu tym pod 
trzymuią imperialUitów ame­
rykańskkh ostatnie doświad· 
czenia. Bilans minionego roku 
jest bowiem - 1ln'omnle mó­
wiąc - niezadowalający. Sy.­
tuacja woj!.kowa w Grecji mo 
narchistycznej pogorszyła się, 
gospoduka jest chaotyczna i 
rabunkowa. w zwi~z.ku :z 
czym pogłębia się rozkład w 
adm'.nistracji państwowe!. Nic 
też dziwnego, że monarcho-ta. 
szyści greccy boją się losu 
Kuomintangu. że Tsaldarił i 
Sorulis boją się lMu Cza.nr 
Kai-Szeka. (p) 

tów dzielnicowych kt _ czelnik Wydziału Przetwórcze - 400.000 zł. i Serog 400.000 Ignacy Wrześniewski oskar 9o.OOO zł: itp. . 
. -~ y "O. ł l h żony J·est o to że J·ako czło- Wreszcie oskarzony Grze· Ml d • • 

wu szkolernowego partu „ z 0 yc · • · A t - t · od O Z18 • . Oskar·e . two . d . d n~k Komisji Nacjonalizar•,·jnej gon; xen owicz s Ol p za- z CZCI 
„XXV RC.JZNICA śMIERCI rębne zg;~py, ::e~e~~'w~n~ . ~ie„ tylko łapówkami „d~l nle tylko, ,nie podjął koni~cz- rzuter_n, że jako naczelni~ 

LENINA" jednak najściślej jednym ce- rab1ał sob.ie_ Kraul ~o pens] nych czynności, związ,rnyeh Wydziału P~z~twórc~go. 1 • • I I h 
• . iem, do którego dążyli: stor· dyrektorskie). Nielegalną z upaństwowieniem fabryk, czł~me_k Kom1SJI Nac)onabza- pam1ęc po eg YC 

W cz;;rnrtek, dma 20 stycz p•do a . 1 . t drogą zdobyte 20 ton celulozy ale zdradził tai·emnic" służbo cyJneJ pomagał do utrzyma- w cz t . b 
. h d . . 

19 1
. ~ w nie Panu upa.ns wo- k ł d .k · K w . „ · H s! ld . f b k' H war ą rocznicę oswo o 

ma r. o go zmie w sa i wienia fabr k 1 b 1 na. aza urzę m ?WJ r;isze . wą przez udzielanie rad zain- ma a e owi a ry 1 „ er- . . 
Centralnej Szkoły PZPR, właąl'IYCh ki;szenl. ;ead;a a;r~ I sk1emu przerobić w Jedne; teresowanym fabrykantom o- bewo" - za co otrzymał _40 dzenia Ł?dz1, Koło ZMP. przy 
Al. Kościuszki 65, odbędzie pa ....:.... to wysocy urzędnicy I ~ _fabryk państwowy.eh I na raz pośredniczył w przyjmo- tys. złotych. Za pośrednie: I-ym Panstw. Gimn. i L1e. dla 
się odczyt tow. prof. Adama CZPP i jednócześnie członko JeJ kos~t - na par,Her t na waniu łapówek, inkasując za t':"em :adcy p:awnego ~r~es Dorosłych w Łodzi zlożYło wie 

S haff t t XXv wie Komi~ji N"ncJ·onalizac ·ne· ~przedaz w ten ~posob wypro te czynności" rozmaite kwo-in'.e':"skiego ,.z.amkasował row 111iec w Mauzol A.r ·1 C 
c a na ema " · . · . . Y.l J. dukowanego papieru prywat- ". . . mez od prywatnego przerl- eum mi zer 

Rocznica ~mierci Lenina". z ktorych Słotwiński - był I nemu odbiorcy. Fraszką dla ty piemęzne. siębiorcy 25.000 zł. - za udzie .ivonej w Parku Poniatowskie 
Wst~p wolny dla członków ~:zewodniczą.cym tejże Komi- niello było, że narusza tym J Bro';'isław Slot~ińskl wyka lenie. zezwolen_ia na przerób- go, oraz wieniec na Grobie 
partii. SJl. Druga zas grupa - t'> fa- panstwowy plan reglamenta zał wielką ruchliwość, on bo k~ bibułki kwiatowej. Nieznanego żołnierza. 

W. Ażaiew 51 

-
Daleko od Moskwy 

Przecież Greczkin mnie i tak nie zwolni , powiedzia­
ła. - Twierdzi, że jestem jego oporą. Ręczę że to o mnie 
szepce coś naczelnikowi budowy. 

- Rzę:!Zywiście, Grec.zkin przysunął się do Batmanowa 
i dowodził mu, że bardzo dobrze jest jMli wszyscy kom­
somolcy chcą pójśe za. Tatianą, Wasylcz.enko, ale niektó­
rych nie można zwolnić, gdyż są potrzebni jako specjali· 
ści. 

- Kiedy będziemy zatwierdzać skład kolumny, wtedy 
robaczymy. 

Kola Smirnow podał Załkindowi kartkę; po przeczyta­
niu Michał Borysowicz zbliżył się do Batmanowa. 

Smirnow prw;i ażeby go zwolnić. Przychylam się do 
jego prośby, gdyż on będzie wiernym pomocnikiem dla 
Tatiany. 

- Słusznie, - zgodził się Batmanow i oczami poka­
zał Załkindowi Gienka. Pankowa. Chłopiec uchwycił odpo­
wiednią chwilę podszedł do Smirnowa i prosił o wci!lg­
nięcie go do spisr11 • 

- Któż to jest ten mały chłopiec? - naumyślnie gło· 
śno i srogo zapytał Batmanow. 

- To jest Pa.nkow Gienek. Ja mu dC>W<>d.zę, że nie wol· 
no mu iść z nami, a on się nie zgadza ze mną. 

- Nie jestem mały, siły mam dość. Będę pracował nie­
~orzei od innvch. a dziewczynkom na pewno nie uatąpi~. 

- ze złością mówił Gienek za.żenowany uwagą naczelnika 
budowy. 

- Nie pozwalam brać niepełnoletnich! - szorstko po­
wiedział Ilatmanow, zwracając się do Smirnowa i Tani 
Wasylw.enlrn. - Powtarzam, ozeka was ciężki pochód, to 
nie są żarty. 
Następnego dnia naczelnik budowy w obecności Załkin­

da i Beridzego wezwał Tanię i Smirnowa. 

- Zatwierdziłem spis kolumny. Główny mzynier oso­
biście będzie uważał, ażeby w ciągu pięciu dni zao­
patrzyli was we wszystko, co wam będzie potrzebne, 
równo po pięciu dniach możecie wyruszyć. - Batmanow 
wstał od stołu i podszedł do Tani: - Pr•Jponuję abyś­
my zawarli umowę Tatiano Pietrowno. Podajcie mnie 
wykres waszego ruchu, zobowiążecie się zawiesić tyle 
a tyle kilometrów drutu na dobę - ja go zatwierdzę i bę­
dę ·każdego dnia was obserwował, jeżeli zabraknie cho­
ciażby kilometr wtedy uważajcie, oberwiecie. 

- Z radością podpiszę taką umowę! - powiedziała 
Tania. 

- Podpisywać nie potrzeba, po prostu zatwierd1:imy ją 
uściskiem dłoni. Batmanow mocno uścisnął małą gorącą 
rękę dziewczyny. 

- No, Tatiano wystrzegaj się teraz - uprzedził Zal­
kind nawpół poważnie, nawpół żartując. 
Wraeająo od naczelnika. Smirnow i Tania zauważyli 

w korytarzu Gienka. Ten stał obok ściany i przywitał ich 
zachmurzonym, złym spojrzeniem. · 

- Nie .wolno - rozumiesz? - nie wolno. Czy dopraw­
dy mi nie wiertysz? - zapytal oraanizator komsomołu, 
obeimuiac chłopca. -

- A my pocichutku nikt się nie dowie - mruczał 
Gienek wyrywając się, a1e Kola go nie puszczał. 

- N!e wściekaj się, przecież widzisz, że to zależy od 
naczelnilca, a on zabronił ciebie wziąć. 

- \Yiesz, C?, jeżeli się nie boisz, to idź sam do Batma­
nowa i popros go - zaproponowała Tania - zgodzi się 
weźmiemy ciebie. Wszak weźmiemy? - Tania zrobiła oko 
do Smirnowa. 

- Oczywiście! 
- Sami rozmawiajcie z waszym Batmanowem ! Bardzo 

mi jeste~cie potr~~bni ! - rozgniewał się Gienek, ~ 
poczuł rueszczerosc w słowach Ta...1\i i E'.oli • .Ale wi~rem 
sekretarka zameldowała go naczelnikowi budowy. 

- ~ chłopiec Gienek Pankow prosi, by go wpuAclć. 
Czy ID()Zlla ? ' 

- Zawołajcie go. 
Chłopiec zm_ieszany ~szedł do dużego gabinetu i przy. 

stanął u drzwi. Wasyh Maksymowicz ze zdziwieniem 
stwierdził, ~e przyjście chłopca zdenerwowalo go. 

- Wejdź śmiało towarzyszu: Co powiesz? Gienek 
onieśmielony nie podnosił oczu, które tak się spodobały 
W asylemu Maksymowiczowi, a w których świeciły rozum 
i przenikliwość. 

- Czy trwast: przy swoim? - zapytał Batmanow. 
Wszyscy idą, a cóż ja mam jeden pozostać? - z pła­

czein . w głosie powiedział Gienek. 
-. A~e. kto jest winien że masz dopiero pi~tnaśei~ !at? 
~J OJl'Uec potem ~dzie miał do nas f::&l, jeśli ci~ wd;~ 
miemy. 

- Ale ja dam sobje radę. Właśnie, że ojciec puściłby 
mnie - twardo powiedział Gienek i nódniósł wreszclf 
oczy na Batmanowa. 
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PRZYSIĘGA STALINA 
Związku Radzieckiego. Kraj 
radziecki nie zna przE:ślad~ 
wań rasowych i narodcwościo 
wych. Wspaniały jest rozwój 
narodów, które za czasów_ daw 
nej Rosji były narodami za­
cofanymi. 

2 5 LAT minęło od dnia I darkę narodową. Klasa robot- , 
. śmierci r:ałwiększe?o ge- nicza, któi;-a ~tała się gospo-

musza ludzkosc1 - ~mna. ldarzem w1elk1ego przemysłu. 
Ćwierć wieku - to okres chłopi, którzy otrzymali zie- ._ __ _ 

D. Zasławski I 
tęga Związku Radzieckiego o­
piera się na braterskiej przy­
jaźni republik narodowych. 

--------------------...,; której wyrazem jest Konsty­
dość długi, aby pył historii po; mię obszarników, poczuli w 
krył postać każdego bohatera sobie nowe siły i szli zgod­
dawnych czasów i odchodzą-, 1nie za partią bolszewicką. Ale 
cych w przeszłość klas. Nie- elementy kapitalistyczne je­
ubłagana ręka czasu zacieraj szcze pozostały w kraju. To­
kontury tych postaci. czyły one nadal walkę: bezpQ 

Postać wielkiego Lenina po- średnio , swymi własnymi siła 
została jasna i wyrazista. Czas mi, i z pomocą agentury wy­
nie ma nad nią władzy. Po- ; wiadów obcych - trockistów 
stać Lenina coraz bardziej po i innych wrogów narodu. 
tężnieje w miarę tego, jak co I W siódmym roku rewolucji 
raz szerzej rozpowszechniają socjalistyczPej Lenin zmarł. 
się, coraz głęb i ej zapuszcza-1 świat zadrżał wstrząśnięty 
ją korzenie idee, którymi śmiercią największego z lu­
wzbogacił on ludzkość. Lenin dzi. W głębokim bólu pogrą7 
jest nie tylko naszym współ-1 żył się cały kraj radziecki i 
czesnym; należy on również 

1 

se tki milionów ludzi pracy na 
do przyszłości. całej kuli ziemskiej. 

Lenin odszedł od nas w 54 Cieszyli się wrogowie klasy 
roku życia. 40 lat o4d\lł on robotniczej, cieszyli się zawo­
walce o komunizm. Len;n uza 'dowi podżegacze do wojen im 
sadnił naukowo nieuchron- 'I perialistycznych, ciemiężcy 
ność zwycięstwa komunizmu, wolnych narodów, rozbójn'.cy 
opracował strategię i taktykę jw mundurach i sutannach, 
bitw proletariackich, z par- bardyci we frakach dyploma­
tii klasy robotniczej uczyn ił ., tyC?nych. 
awangardę rewolucji sociali- Nie rozumieli oni, że ' po 
stycznej. On sam powiódł tę ~mierd Lenina pozostał Sta­
partię do decydujących bo- lin._ świat kapitalistyczny li­
jów, kiedy wyb ' ła gridzina hi- j czył na to. że po utracie Le­
s torii. P od jego kierownic-

1 
n ina naród rad7iecki pozosta­

twem partia od,...iosła w ielkie nie bPz wodza. bez kierownic 
zwycięs two, które dokonało 1 twa, że w partii zapanu je za­
przełomu w wielowic-kowej m ieszan ie i chaos, które pozba 
h istorii świ ata i zapoczątko-.va wią ją zwarto~ci i siły , że ten 
ło nową erę w h istorii ludz- i:;tan umożliwi W7now;enie o­
k ofci. fensvw:v przeciwko Związko-

To historyczne zwycięstwo wi :R::i.dzir ckiemu i dokonanie 
o znaczeniu wszechświato- nowej próby zbrojnego zdła-
wym odniesione zostało w wie'lia socjalizmu. 
październ ;ku 1917 roku. Na drugim Wszechzwlązko­
Wśród •państw kapitalistycz- wym Zjeździe Rad, Stalin -
nych p:>wstało i o!crzepło no- wielki kontynuator dzieła Le-
we p<iństwo socjalistyczne. nina złożył przysięgę. 

Sześć lat zaledwie, sześć lat W przysiędze swej Stalin 
żył i budował Lenin nowe spo podsumował wszystko to, co 
1~c7~fstw0 po ?Wyc'ęstw'e So I główne i zasadnicze w nauce 
cialistvcznej Rewolucji Paź- Lenina. To marksizm - leni­
d?.iernikowej. zaledwie cztery nizm ujęty w genialnych w 
1ata po wygnaniu interwen- swej wyrazistości formułach. 
tów i o~+atPcznvm rozbiciu jak najbardziej lakonicznych, 
ko'1t!·rewolucji białogwardyj- jak kształty wyryte w marmu 
si<;nj. rze dłutem wielkiego rzeźbia­
. . R0s_ia prmżvł:a strasziiwe la rza. 
ta chaosu i głodu. Lenin wy- W każdym słowie, w każ­
..prowadził naród z tej kata-

1

dym zdaniu żyje Lenin, jego 
. sJ.rofalnej sytuacji. Kraj za- sprawa, jego testament, jego 
czął odbudowywać swą gospo nauka. 

Pierwszy nakaz pr-ysięgi 
poświęcony był partii komunistów, 

wzorem dla krajów nowej de I zakłada się podwaliny socjali 
mokracji w których, w oparciu stycznej przebudowy gospodar 
o sojusz robotniczo - chłopski ki narodowej. 

Czwarty nakaz przvsięgi 
mówił o sojuszu i przyjaźni 
narodów kraju radzieckiego 

Jeszcze na 'kilka lat przed wychowywali klasę robotniczą 
Wielką Socjalistyczną Rewolu w duchu internacjonalizmu i 
cją Listopadową, Lenin i Sta- głębokiego poszanowania na­
lin opracowali teoretycznie za rodów oraz ich wolności i nie 
gadnienie przyjaźni i współpra podległości. 
cy narodów w państwie wielo Minęło 25 lat. Nakazy przy­
narodowym. Lenin i Stalin sięgi zostały wypełnione. Po-

tucja StalinoV1·ska. Naród ro­
syjski cieszy się pełnym za­
ufaniem wszystkich obywateli 

Plqty nakaz przysięgl -
poświęcony był Czerwonej Armii 
„Lenin wskazywał nam towej. Na podstawie jego pla­

nlejednokrotnie, że wzmoc- nu strategicznego, rozbite zo­
nienie Armii Czerwonej i stały hordy niemiecko - faszy 
jej doskonalenie jest jed • stowskie pod Moskwą i Stalii;i 
nym z najważnieszych za- gradem, a następnie wygna­
dań naszej partii.„ Przysię- ne z granic Związku Radziec­
gnijmy więc, towarzysze, ż.e 1 kiego i całej Europy Wschod­
nie będziemy szczędzili sił, niej. Armia Radziecka doszła 
aby wzmocnić naszą Armię do Berlina i położyła kres ist 
Czerwoną i naszą Flotę Czer nien1u imperium hitlerowski' 
woną ... " go. 
Podczas tworzenia sił zbroj Minęło 25 lat od chwili zło-

nych Związku Radzieckiego żenia przysięgi. Armia Ra­
Stalin był prawą ręką Leni-
na. Był on organizatorem zwy dziecka okazała się, najpotęż-
cięstw w okresie wojny domo niejszą wśród sił zbrojnych 
wej i interwencji. Stalin stał wszystkich krajów. Nakazy 
na czele Armii Radzieckiej przysięgi zostały wypełnione 
podczas drugiej wojny świa- z honorem. 

Szósty nakaz przysięgi 
mówił o wierności wobec zasad 

internacjonalizmu komunistycznego 
Minęło 25 lat.Partie komu­

nistyczne wyrosły we wszyst 
kich krajach. W państwach 
demokracji ludowej stały się 
one silą kierowniczą. Zakoń­
czyły się całkowitym fiaskiem 
wszelkie podejmowane przez 
świat kapitalistyczny próby 
rozbicia bratniego sojuszu par 

cie potwierdziło to w prakty­
ce, że Lenin jest genialnym 
myślicielem, który samodziel­
nie kontynuował naukę Mar­
ksa i stworzył nową teorię 
walki i zwycięstwa proleta­
riatu w warunkach imperia­
lizmu, w epoce wojen i rewo­
lucji proletariackich. 

• tii komunistycznych, wpro­
wadzenia rozłamu do szere­
gów proletariatu międzynaro­
dowego. Narody świata są po 
stronie Związku Radzieckiego 
Imię Stalina drogie jest set­
kom milionów, tak jak drogie 
im jest imię Lenina. 

Stalin jest nie tylko kon­
tynuatorem dzieła Lenina. 
Jest on wielkim myślicielem i 
działaczem, który wzbogacił 
naukę marksizmu - leniniz­
mu nowymi odkryciami w 
dziedzinie filozofii teorii spo­
łecznej, materializmu diale­
ktycznego i historycznego. 
strategii walki klasy robotni­
czej, strategii wojennej . 

J. Stalin wyełasza przemówienie 
na li. Zieid.zie Rad ZSRR 6 stycznia 1924r. 

Spełniona została przysię­
ga Stalina. Była ona i jest na­
dal programem działalności 
partii komunistycznej w 
ZSRR. Wyjaśniając i rozwija­
jąc zasady leninizmu, Stalin 
bezlitośnie demaskował tych 
którzy usiłowali zrobić z na-
uki Lenina wyłącznie dorobek 
narodu radzieckiego. Stalin do 
wiódł niezbicie w teorii, a ży-

25 lat minęło od dnia śmier­
ci wielkiego Lenina, 25 lat nie 
ustannego rozwoiu rewolucjJ 
socjalistycznej, 25 lat cią­
głych zw:vcięstw klasy robot­
niczej , 25 lat, oświetlonych 
niegasnąc:vm blaskiem idei le­
ninowskich! 

bolszewików, partii klasy robotniczej -------------------------------------
„Nie ma nic chlubniejsze- szeregi, rozwijając naukę Le­

go ponad miano członka nina-Stalina o budownic­
p.artii, której twórcą i kie- twie socjalistycznym, o przej­
rownikiem jest towarzys2 ściu od socjalizmu do komu­
Lenin... nizmu, odniosła nowe zwy-
Odchodząc od nas, naka- cięstwa, odparła wszystkie a­

zał nam towarzysz Lenin taki wrogów i z powodzeniem 
wysoko dzierżyć wielkie prowadzi naród radziecki ta 
miano członka partii I samą drogą, jaką prowadził 
strzec jego czystości. Przy· f!.O Lenin. Nauka Lenjna o par 
sięgamy Ci, Towarzyszu Le- tii, rozwinięta i uzupełniona 
ninie, że z honorem wyko· przez Stalina, stała się nauką 
namy to Two.ie przykaza- dla komunistów, w krajach 
nie!" nowej demokracji, gdzie wcie 
Minęło 25 lat. Nakazy przy- la się ją w życie. Naukę tę 

sięgi zostały wypełnione. Pod 
kierownictwem Stalina parti;;i przyjęła klasa robotnicza 
bolszewików nieustannie uzu wszędzie tam, gdzie toczy się 
pełniając i ' wzmacniając swe walkę o socjalizm. 

Drugi nakaz przvs· ęgi 
mówił o dyktaturze pro:etariatu 

• „Odchodząc od nas, naka 
zał nam towarzysz Lenin 
strzec i umacniać dyktaturę 
pro.Ietariatu. Przyskgamy 
Ci, Towarzyszu Leninie, że 
nie będziemy szczędzić 
swych sił, aby wykonać 'I' 

z honorem również i to 
Twoje przykazanie!" 
Dykta tura proletariatu sta-

nowi główny element leniniz­
mu. W rewolucji socjalistycz­
nej kierownictwo klasy ro­
botniczej jest najważniejszą 
rękojmią zwycięstwa. Po 
śmierci Lenina partia bolsze­
wików pod kierownictwem 

Stalina z pietyzmem strzegła 
tego testamentu, strzegła peł· 
ni władzy klasy robotniczej . 
władzy mas pracującyc)l, u­
daremniając wszelkie próby 
osłabienia d yktatury proleta­
riatu pod fałszywymi pretek­
stami, wysuwanymi przez 
pseudodemokrację burżuazyj­
ną. 

Minęło 25 lat. Jak nieza­
chwiana opoka stoi Związek 

Radziecki, mocarne państwo 

socialistyczne, w którym kla­
sa robotnicza zajmuje pozycję 
kierowniczą. 

Trzeci nakaz przysięgi 
poświęcony bvł sojuszowi 

robotników i chłopów 
Lenin uzasadńił teoretycz­

nie powstanie państwa no­
wego typu - państwa radziec 
kiei<o - jako demokracji o­
partej na sojuszu klasy ro­
botniczej i chłopstwa. Jedynie 
w oparciu o ten sojusz klasa 
robot nicza może urzeczywist­
nić swą dyktaturę. 
Rozwijając teoretycznie na­

ukę leninowską o państwie 

radzieckim, rozwijając tę na­
ukę w nowych warunkach. 
Stalin na podstawie socjali­
stycznego przemysłu i socjali­
stycznej kolektywizacji rol­
nictwa stworzył potężne. nie­
P"konane mocarstwo radziec­
k ie. 
Minęło 25 lat. Nakazy przy 

sięgl zostały wypełnione. 
Związek Radziecki stał się 

Ref or ma podatku od wynagrodzeń 
Praeprcwad-rona ostatn'.o re­

forma poda.tikowa obejmuje 
równ i.eż podatki od wynagro· 
dreń - az;edzi.nę obchodzącą 

bez.pc>Gredn.:O naiiszefiSze rze­
szie l'll!dnK>.ści p11a.cującej. Pro· 
jekt uSitawy o <Tefo•rmie o­
.podaltlkowil'!1i.a wyina9f'0da.el1 
wntes.iony zOtSotał ositabnio pod 
obra.dy Sejmu. 

Projek.it refwmy przewiduje 
znac.zu:1'e u.proszcz.enrl e technik i 
ob:liiczania podatku, co WQbec 
jego po'W'SZechniości ma w iel­
kie znć:cz.erui e i z r. uruk tu wi-
wen!ia os.zczędności or.aiz. ra­
c jonaliziacji pre.cy. 

Noweiliz,acja podatku od wy 
nagrodii.eń pos.Zlła w kilku k.ie· 
mrukach a' mi>a.n.oWioie: 

Objęcia podatkiem oo wy· 

Nowe przepisy zamiast do· 
tychcza;;owego sp060bu prneli­
czania wy;na·grodzenia w skal 
rocznej dila uatalemi.a właści­

wej S>topy poda.tku wprowa­
dzają w zamiia;n sik.al: miesię­

cz.ną, tyyodniuwą i dzienną , 

co s ta.nowi zniaczmie upN>S:OCze­
nie w obJioczallliiu, a w re7'ulta­
cie os.zczędność pracy. 

Jeroht ohodzi o wysokość 

opodatkowania, to ipodiniesio· 
na roste.ła najwyż.sza. kwota 
wotlr1.a od pO<!atku z doty-ch· 
cziaoowy<'h 9 tys. zł. do 13 tys. 
?Jł. m 1€6'ęcznie. 

WytSokość apodartlkowania 
wynosić będzie od 0.75 proc. 
.pr:z:y wyina.grodzenr.u 13.-000 
- 14.000 Zll. miesięczoie w.z.ra· 
stając progr€6ywnie do 23 
proc. pr.zy wyna.grodZieniu 

n.a.grodzeń Wllększej gruipy po· 100.000 1ll. miesięcznie . Nad­
datruków czer:piących środki 

wyrik•a w)"M.grodzenia pona·d 
ulll1zyonani.a z pracy najeIIlilleJ : 

100.000 7Jł . m:esię~ opodat. 
podiru!esienia kwoty wolnej 

kowaai.a będzie w wysoikośoi 
od podaitkn.t i wprowa.dizen:a 

30 proc. 
nowej s.k·atl.i dos•lorowanej do 

Reforma przewiduje rnnacz· 
IlJOWe9o sysstemu płac; ną obruikę obciążenia podait-

upr067.cZieniia spoootbu obtli- kowego. Tak więc nip. priacow. 
czil:nliia podatku ruaz nik 'llaraibiający dotychczais 

z,achowa.ni.a ootychic:mso- 15.000 1.lł. mies.iętCrlJillie płaicil ty-
wyich ulg. tuilem poda0t!ku od W)"llagro· 
Należy podlk..PeśHć, ile jed- dz,eń 4 proc, to jest 600 zł. 

oboonie zaś 7Ja1P1!a01 od tego 
ny>m z eleme.nrt.ów upowsll.IOCh- soamego wyna.grodzenia tylko 
n1enia poda.tlm jesot uchY'le!llJle 1 proc., czyli 150 zł. 
dotychczaoowych 71W01Iliiień od U pre.aiwnillka w1ętC€j zara­
opodat.looiwarui.a tych praicow- b:a. jącego ohruirżka podaitku , 

jakkolwiek me tak zo.a.az.ą , 
mków państwowych, któr.zy będzii.e jedm.aik również dość 
z tego ZWQ•lnieruia korzystaLi. powa:lma. Tak więc pmcownilk 
Norwe płace mleszczą w sobie 'l)arabiający 30.000 zł. m :AoSięcz 
róW!llieri: i e'kwiwailenot zia ob- nt'e Ul.Illi.ast dot'.-v>chcza.6owych 

10 p.roc. tj 3.000 zł. z.wpłaci 
ciąilająicy oc.h iPOdaili6ik. oo WY: 8 proc., tj. 2. 400 Ził. 
nagrodizeń. 4 WYT<UZeim dailsrz,eqo uorosz-

czenioa SJ)060hu obliJOzaniia po· Wraz z refo:mą tpO<latku 
datku je6t projekto'W'ane z.n:e- pr'Zle!W1duje slię rowniez peWllle 
siieinie dotyohCZ111JSowej „ku· zmiany w ustawie o obowiąz­
mulacji". Zgodnie z projeik- ku &połeczinego osz.c:zędroruia. 
tern - pr.acown.& który po- Prz.ewiduje s:ę wprowadze· 
siada kiiku pracodawców wy- nie ZlatSoadv 0tb1icz.amia staiwelk 
p~acających wyna.q·odrz.einie o- o'51ZC'Zędnoścdlowych wedlliuig 
pła.ca według sokaili zaisad1ni- Sikaiti dla po<srz.czególnych okTe 
cziej ty>lko jedno z tych wy- sów wypła!ły (tak jaik w po· 
nagrodzeń. a od porolSltałych da·t:k.u od wyna.grodzeń), tj. 
nlaci podatek podwyższony o miesięozmego, tyg{)łdiruiowego i 
50 nroc. Pod/koreślić trrreba dz-ie.nrn.ego, przy czym najwyi­
również że podatrrrikowi przy- sza kwoita wo.Jna od obowiąz­
soługuje prawo wyiborru wyna- ku 067CZ"'oizaniia podniesiol!la 
qrodrenioa., które będz:e obcią- zo.sbaie do 30 tVtS . Ził. miesJęcz­
iorne 7!wyiką 50 proc. nde (z dotvchcz,asowycb 20 

Nowe przeoi1Sy zachowuią w tys. -z.ł. mi esięcznie. 
oełni d-0ttV(:hCZJ?Rowe ulqi.. a Stawki osz.czędnośc:ioiwe wy 
więc m. in. Zlll.iżki rodzinne , nościć będą 1 proc. p.rzv wv· 
ulqO'We o.ood.atkowam.:.e pr.acow n~q.ro<lY.iilliach do 42.000 Żł. 
ników sezo111owych w form ie mies. 2 'P'ro<:. pny wynaqro-
0bnirilki ood•?•tku o iedną trz.e- dmeiniach od 42.000 do 60.000 
cią 0triaz ulqi dQa przodowni- nł. mies. i 3 proc. przv wyna­
ków pr·a<:y w wysoikoś<li do ~rodzeiniach pomad 60.000 Ził. 
30 proc. należne{Jo w<latku. miesi·ęcznie. 

SKALA PODATKOWA 
OD WYNAGRODZEŃ Z OKRESEM WYPŁATY MIES. 

Stopień Wyrokość wynaigrodzenńia Stopa proc. 
wymoagrodzenia w złotych poda.itku 

ponaid do 
13.000 14 ooo 0.7~ I 

2 14.000 15.000 1 
3 15.000 17.000 2 
4 17.000 19.000 3 
5 19.000 21 .000 4 
6 21.000 23.000 5 
7 23.000 25.000 6 
8 25.00C 28.000 7 
9 28.00C 31 .000 8 

10 31.000 34.000 9 
11 34.000 38.000 11 
12 38.000 42.000 13 
13 42.000 50.000 15 
14 50.000 SO.OOO 17 
15 60.000 70.000 19 
16 70.000 BO.OOO 21 
11 80.000 100.000 2:i 
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Z ZOQndnieri Planu 6-letnleqo Z prasy radzieckiej 

Pod wielkim niezwyciężonym Znaczny wzost produkcji rolniczej sztandarem leninizmu 
.Jeden z głównych probie- wskazują, że wzrostowi pro-1 składników pokarmowych w 9 miln. sztuk świń i ok. 9,5 Gazety r:idzieckie zamio1:zcza 

lllów planu sześcioletniego sta dukch przemysłowej o 85 - nawozach wszelkieg0 rodzaju, miln. sztuk bydła rogatego. ją, liczne artykuły, poświęcone 
ll()wi sprawa właściwych pro 90 proc. powinien towarzyszyć łącznie z obornikiem przypad Wykonan'e planu 6-letnieg0 25-t<"j rocznicy śmierci L~ ­

porcii pomiędzy produkcją wzrost produkcji rolniczej o ń.ie na każdy ha 160 __:_ 170 w dziedzinie roln!ctwa ::>~dz1e ninP. „PrR.wdP." zan1ie~zcza ar-
przemysłową i rolniczą. co najmniej 3G - 45 proc_ pr-0c. tego, co przed wojną, oznaczało. że produkcja rolna tyknł genenlnego sekretarza. 

Wytyczne d-0 planu przewi . Co to oznacza? Omacza t~, w okresie tym nasz park w tym okresie przekroczy w Bułgarskiej Partii Komunistycz 
dują znaczne uprzemysłowie- :i:e tempo wzrostu pro?ukc1I traktorowy uzupełniony zosta- cyfrach globalnych Ci 20 proc. nej tow. G. Dymitrowa. p.t. 
!lie kraju; wzrośnie liczebnie roln1czei w c;ągu 6-lec1a by· nie 50 -'-- ,60 tys_ traktorów z produkcję przedwojenną Pol- „Pod wielkim. niezwyciężonym 
klasa robotnicza, wzrośnie J11d ło?y prz~~zło d_wukrolme produkcii własnej i z im por- ski, a w przelicze·n:u na gł-o- sztandarem leninfamu" · 
Ilość miast. Podniesie się slo większe niz w jak1ynko.lw1ek tu, a wartość maszyn rolni- wę ludności będzie ona wyż- Tow. G. Dymitrow pisze: 
pa życiowa, a w związku z kap1taltslycznym pan~tw1e n~ czych, w które zaopatrzona sza o 50 - 60 proc. Produkcja „Imi~ Lenina jest świętością, 
tym i konsumpcja artykułów wet w okresac_h naJbard_z - ~J z.ostanie wieś, będzie 5 razy przypadająca na głowę zatru dla mas pracuj:}cych wszyst­
iywnościowych przez najszer- poynyślneJ komun~tury, _Nie większa niż mogloby to miec dnionych w rolnictwie, to zna kii-li kra_jów'' · 
lze masy. Więcej nam trzeba osiągało .pno bow1e~ w za~- miejsce przy pO?.iom'e produk czy na każdego rolnika, bę- Nie ulega wątpliwości, że 
będzie chleba i mięsa, tłusz- n~m ~ra!~ przec1ętme rocznie cji przedwojennej. dzie przeszło 2-krotn'.e wyż· najlepszym sposobem uczczema 
ezów i warzyw, mleka i owo- wtęceJ mz 2 5 - 3 proc wzr0 . . . . sza niż to miało miejsce przed pamięci Lenina jest studiowa-
ców. Więcej trzeba będz:e su stu produkcji, podczas· kiedv J?z;ęki rozWOJOW~ maiątków wo1ną. nie leninizmu, naulrJ marksisto 

l'O , lnicz eh dl rozwi u a . n s"c' 5 -6 pans,wowych. rolmctwo zaopa T d . i"k' o wsko - leninowskieJ· i opano;va 
woow ro y a n s winno wy o 1 - trywane będzie również w co- ego ro zaJU wyn 1 p zwo 

Jającego się przemysłu lniar· proc. rocznie. Ją na zwiększenie konsumpcji nie tej pottżnej na.·tki nie jako 
tkiego, cukrowniczego, oleiar- Warto przytoczyć, że przyję raz to wzrastającą ilość na- produktów rolnych na głowę dogmatu, ale jako drogowskazu 
lkiego i innych. ty ostatnio w Czechosłowacji sion selekcyjnych i zarodowe ludności o 25 - 35 proc .. przy do działania, nieugięte i prawi 

llolnictw
0 

w , poważnym stop 5-lełni plan przewiduje wzrost go materiału hodowlanego. czym 0 25 proc wzrośnie kon dlowe jej stosowanie w walce 

ciężkich walkach i ~oświadczę • 
niach parti'l- bol;;;;owitk~ Le~ 
nina - iita.l.ina.. 

Pod wieltim, niezwYciężir 
ul'1U sztandarem leninizmu 1 
tylko pod tym s.:ta.ndarem pra 
cują,ca ludzkość będzie w stll· 
nie wyzwolić się ostatecznie z 
niewoli In;vpitalistyc:tnej, uwol­
nić się od agresvwnych wojen 
imperialistycznych. 

Wieczna chwała i bezgrani~z 
na wdzięczność nieśmie~lne­
mu· geniuszowi Włodzimierzo­
wi Leninowi! 

Chwała. genialnemu kontynU· 
atorom jego idei Józefo;vi St& 
linowi. Oby żył drugie lata! 

M lionowe na'(ład v 
dzieł Lenina i Stalina 

lliu uczestniczyć powinno w produkcji rolniczej o 16 proc. w c1ąqu tych 6 lat wyszkoli sumeja zbóż, a 'o 35 proc. kon przeciwko kauitalizmowi a.gre 
tk. · t · p_1·i imperiali~t:vczneJ· w w3.lce Prasa radziecka przynosi in 

eksporcie, szybko rozwijający w stosunku do r. 1948 (317 pro my se 1 1 ys1ące agrono- sumpcja artykułó-..., nabialo· - ~ -
mo. t kt t' spe · 11· o trwały pokóJ" demokracJ·ę teresu.i·ące wiadomości o WY. -

&ję ·kraj musi bowiem impor- cent w stosunku do faktyczne w, ra orzys ow, c1a - wych i mięsa. 
lować maszyny i urządzenia, go wykonan:a planu w roku stów. podn:esiemy kwalifika- Perspektywy naszego rozwo ludową. daniach dzieł Lenina i Stall-

. kt' ·t S O"a 1948) c h ł k' l c1·e zawodowe setek ty~1·„cy Dla proletariatu międzynaro- na w ZSRR. Z w1·adomos'cl 
llle ore surowce i P. pr '~ . zec os owac i p an za - ' J·u w dziedzinie rolnictwa u· · hlo ' d t ' dowego, dla. ma$ pracują,cych 
dzimy z !:agranicy urządzen13 kłada jednak import niektó- c pow - pro ucen ow. wydatru"ają s:ę szczególnie J·aio całego świata. dl11. całej ludz-
dla nowych fabryk nawozów rych środkćw żywności, czego W końcu planu 6-letniego krawo przy zestawieniu 7P sto kości postępowej było wielkim 
aztucznych, traktory, niektóre my uniknąć winniśmy w każ chcemy przeciętnie dla Polski sunkami panującymi w kra- ~zczęściem, że po przedwczes­
maszyny roln'.cze, surowce dla dym wypadku. osiągnąć średnią wydajność .iach kapitalistycznych. W St. nym z'{onir1 WlQr'ł-imierza J,e­
wyrobu nawozów sztucznych, Czy wobec tego wzrost pro zbóż z ha - 14-15 q (w ma Zjednoczonych w obawie ninn idee .ie_go i spraw~ konty­
Wszystko to wymaga, by pro- dukcJi rolniczej przew'.dziany jątkach państwowych i spół- przed zniżką cen mowi się nuuje genialny nauczyciel i 
dulq:ja rolnicza uczestniczyła wytycznymi jest osiągalny? dz'elniach produkcyjnych pl„m już 0 ograniczaniu powierzch wódz mas pracu.Ją.eych. uci~ka­
w poważnym stopniu w eks- W warunkach naszego ustro ten będzie jeszc•e wyższy)_ ni zasiewów w r. 1949. Krajorp nych i wyzyskiwanych całego 
porcie i w zdobywaniu dewiz. ju, w warunkach stopni~wego żniwa 1955 r. powinny dać rnarshallow~kim Europy przy swiatA. - Józef Stalin. 

tych wynika, że prace Lenina 
ukazały się dotychczas w 7'7 
językach. · w łąe"Enym nakła­

dzie. sięgaja,cym 17ł milionów 
egzemplarzy. 
Również w milionowych na 

kładach pojawiają się dzieła 

Stalina. Tak np. prę.ca Stalina 
Aby sprostać tym wszyst- wzrostu na wsi elementow go. zbiory globaln" trzech zbóż rzeczono, że mogą mieć na- Szcześciem dlll l · ·(!zkości był 

kim zadaniom winna ona być spodarki socjalistycznej, repre ckolo 10 miln. 1on, pogłowie dzieię, iż za 4 lata osiągną po fakt. że na. czele rlemokra.tycz- „O Leninie" nkazywała s.łę 
wydatnie powiększona. Niedo rentującej wyższe - bardł.iej nas7eS:o inwentarza, dzięk; ziom konsumpcii n:ższy o Mgo obozu ll.ntyimn:?rialistycz- 204 rlln- w 62 j~ykach. Łą.c'I· 
atateczny rozwój produkcji rol "".ydajne-fonny gospodarcze. wzrostowi bazy paszowej, 10 procent od poziomu przed· nego stoi potężny ZVTią,zek R~ [ny nakład jej )'11.'Zekraeza '7 ml 
Diczej mógłby zagrozić wyko· k:edy ponadto nasz przemysł osiągnąć powinno !ltan około wo;ennego. rlziecki ze swą., zahartowaną w lionów erzemplarzy. 

na~u c~eg0 ~anu 6~etn~go, mo~ by~ ~ecialniena~awi~ ----------------------------------------~~·----·------­Wystarczy uświadomić sobie, ny n~ wytwarzanie dostatecz 
że już w roku 1948 produkcia nej ilości środków produkcii 
przemysłowa o&iągnęła war- niezbędnych rolnictwu 

W Muzeum Armii Radzieckiej 
tość ponad 140 proc. przedwo· WZ1rost ten jest niewątpJ:wie 
1ennej, a rolnicza tylko około osiągalny. 
80 proc. Wytyc1ne np_ przewidują, że 
Uprzemysłowienie kraju wy w r, 1955 rolnictwo otrzyma 

maga, by i w dalszym c'.ągu ponad 2,5 miliona ton nawo­
pr<>dukcja przemysłowa rosła 7.ów sztucznych, Oznacza to, 
11zybciej od rolniczej, ta ostat że na każdy ha zasianej ziemi 
nia jednak musi również osiąg zużyje s;ę w r. 1955 nawozów 
n.ąć określony poziom. Wyty~z \sztucznych 6 razy tyle, ~o 
ne przyjęte na Kongres:e przed wojną_ Oznacza to, ze 

Rozmowa z uczestnikiem walk o Wa rszawą 

Wiedza dla mas 

W jednej z sal Centralnego 
Muzeum Armii Radzieckiej w 
Moskwie, obok bojowych re­
likwii - s1oi okrągły, wspa­
nial" wypolerowany stół z 

pracuiących 
Obrady OKZZ nad zagadnieniem kulturalno-oświatowym 

- Reorganizacja. świetlic roboto; czy eh 

pięknego drzewa z wysoką swobodzenie rodzimej, sło­
podpórką. do której przymo- wiańskiej ziemi od hitlerow­
cowane są masywne metalowe skich najeźdźców. 
płyty. Płyty te można odwra- Sławne, braterskie reli­
cać tak, jak stronice, wielkiej kwie, przypominająre o bojn­
ksiąźki. Ta wspaniale wyko- wej przyjaźni Słowian ogląda 
nana praca, to podarunek Woj ją radzieccy ludzie: kobiety. 
ska Polskiego dla generalissi- dzieci, posiwiali starcy - bo­
musa Stalina z okazji 30-lecia haterowie dawnych, minio-
Armii Radzieckiej. nych walk. 

Na pierwszej srebrnej stro- Wśród zwiedzająrych Mu-

W sali konferencyjnej OKZZ 
Odbyła s'.ę w dniu wczoraj­
szym wielka narada przy u­
dziale kierowników okręgów 
i oddziałów oraz świetlic 
związkowych. Obrady poś'\Ni<:­
cone były zagadnieniom uma­
sowienia akcji kulturalno­
oświatowej wśród szerokich 

. rzesz robotniczych naszego 
miasta i województwa, w myśl 
ostatn'.o powziętych w tej 
sprawie uchwał KCZZ. 

nicy znajdują się płaskorzeż- leum spotykamy podpułkowni 
by, przedstawiające radziec- lrn Iwana G.Jnczaruka. Na 

Odnośnie pracy samyc.h' czych i trwającej walki klaso kiego i polskiego żołnierza. Na jego piersi widnie.Ją ordery: 
świetlic, konferencja wypow:e we,i. stępne stronice opowiadają o Czerwonego Sztanda:·u. Woj­
działa się za szczegółową se- I Obrady nad sprawami kultu trwałe.i, niezmiennej przyjaź- ny Ojczyźnianej I klasy, Czer 
lekcją repertuaru i doboru j rai.no-oświatowymi trwać bę-1 ni radzieckich i polskich żoł- wonej Gwiazdy i dwa za­
sztuk pod kątem widzenia · ak j dą w dalszym ciągu jeszcze w 1 nierzy, o ich bohaterskich czy szczytne od:m11czenia polski~ 

tualnych prob:emów robotni- dniu dzisiejszym_ (ar) nach w wielkiej bitwie o wy- - „Krzyż Walecznych" I „Me 
lllillllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłłllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll llllllłllllllllllllllllllllllllllłlllllllllllllłlllłllllłlłlllllllllllłlłłłllllłlłłlllłlłl 

z teatrów lódzhlch 

„Osa" -teatr „małych form" 
Wygłoszono szereg referatów 

na tematy ściśle związane z 
tym doniosłym zagadnieniem_ 
Po referatach odbyła się oży­
wiona dy&kusja, po której u­
~Lalono wytyczne dalszej ak­
cji, Jednym z jej głównych 
celów jest kontynuowanie pra 
cy kształceniowei i dokształce 
niowej mai;: pracujących, a w 
szczególności pogłębienie jch 
uświadomien'.a klasowego na 
obecnym etapie roiwoju ru­
chu robotniczego w Polsce, 
zmierzającego do Socjalizmu. 

Zwiększona zos..tanie wydat· 
nie :lość kursów początkowej 
nauki pisania i czytania dla 
dorosłych, przy czym główny 
nacisk pclożony zostanie na 
to aby słuchacze tych kur­
sÓw nie przerywah nauki, 
lecz kontynuowali ją przynaj 
1!'.l"iej w zakresie programu 
7-cddziałowei szkoły powsze-

' chnei. 

Niedawno za pytano mnie: co 
myślę o teatrze „mały!•h form'' 
i jakie jC'~t moje zdanie o tea· 
tr?:e „OfR.' 'f Czułem ~ię w_rrai­
nie zakłopotR.ny. Wohr" tego 
odpowiedzialcm ogólnik1tmi: Ka 
ż<ly teatr j<'~t dobry, gil,v jest 
dobry. A „Osa'' 'f. 

'featrzyk ten powstnł rok te· 
mu na gru:<ach „Gongu'' i ma 
za sobą kilka różnych okreR.Jw. 
1\ajpicnv an1bi<·:ic rC'wiowr. Pro 
~·ram TiirwyrtSwn:ln.v, r:tł·7.Pj !'>ł:t 
br. 7.1'sp6l zol<'t:.l'dow:inil' 1.lv, 
1·zyll rnzem IJiOr'nc• wr11'l.P11ie 
11je.m11e. Hd,,•t.~· id<'rownii'two 
tego teatru nie miRlo w tvm 
okre8ie ambi1·ji literarkic-h, 
przedstawienia 1 e h~'lyl'y wprn 
wdzie bezp~cte11~jo11u I n<', r.le 
strawne. -
Następnie teatr ratował się 

gofoinnymi występami. Adolf 
Dymsza robił, co mógł, ale wła 
śnie na tle znakomitego arty­
sty cały zesp<\l wypadał w je­
~z<;zc hard7.irj 11jcm11ym świetle. 

Postanowiono dalej zreorga· Po ty<·h prób1wh teatr ~· .n-ofu­
nizować driałalność tiwietl:ic. jq.c' sit) ?. prze11stn"' ii•1i t,vpu 1·c­
Na miejsce dawnych świel!'ic wiowcgo ?.ft<' ?.~l ilfll\'ll•~ t r.w. ko· 
branżowych utworzone zosta- n1edie muzy1·znc. N i!'~t ~t.1' , 111 \; 
ną świetlice międzyzwiązko- dobór 11zt11k jak i aktor.Jw i 
we, które odwjedzać będą t ym razem nie wplyn~ł na pod 
pracownicy wszystkich gałęzi niesienie poziomu 1eal.rn. Przed 
przemysłu. z usług świetlic stotwienia „Pepiny" JJie moi-na 
korzystać bc:dą w ten sposób było uznać ?.a pel now:ll't ośc io­
robotn'.cy zamieszkali w naj- w.v wyczy11 ar:ptycz11 ,v. ,Jednak 
bliższ:ym promlieniu świelicy, że, pomimo tych swoich omy­
na terenie swojej dzielnicy. łek i niedocią.gnięć wyczuwało 

do Warszawy, „Osa'' zajm~ją.c 
jej lokal wystlj.piła z prenuerą. 

„Porwania SRhinek" z w„grzy 
nem w glównej roli. Dobór 
sztnki okazał si~ 8łuszny. Dow 
cipny tekst K. Schoentana, po­
pnlarnego wiedeńskiego kome­
diopi•arza, znakomicie advptcr 
wa11y pnez Juliana 'fnwira, 
jak to SJę mówi „wzi~ł widow­
nię''. Ka poły farsa, na. poły 

komedia buffo, poRiada wiele 
dobrze pomyśl:tnych sytuacji 
l-<irn1'1liowy1·h i <iow1·ipn,v dia­
log, op:irty na ~nnkumil.«d1 kn 
l11mhnrnrll slownycli . l•'ahnła 
lrnrnedii jr ~ t jak zwy l, le 1v re­
go rodzaju ntwornrh ra(· ·~·!j 

konwe11cjo11alna i autorowi llie 
zalr?.ało na jakirjb~dź inowarji 
w tym 7.akre3ie. 

wi to, co hyło w g-ruude rze· człowieka zaguhionego, ~kaz:i.ne 
czy realue, a t 1>raz wydaje się go na wegetację. I kiedy spoj· 
niedorv.ecznoiit ią.. Pomyśleć ty!- r-zy się na niego z t~go wl:lśnie 
ko: teatr, który jefit czymś punkt.n widzenia. wyrln_jP ~ie on 
njecodziennym, iło którego prz<' ~mntny i trag-iezn.v. 
ciętny ob.vwatei wchodził z A reszta 7.P~poh11 

uczuciem l<;>ku, ha, zgorfizenia. J ann•z Sciwiar~ki w 1·oli 
Teatr, który w_ystawiaj'lc na profesora jęz~·ków •larożytnyo::n 
wet. kla•yczne ~ztuki "' ?Pinii rde raził. St"·orzył postać „do 
mie~zcu.ńskiej był czymś nic- przvjęcia.". Postać WP.t'Oniki w 
przyzwoitym, od któl'ego pocz· wykonaniu Barbary Ralmir· 
<'iwy i solidny obywatel powi· •kirj jest 1ahawna i na og:\ł 
niert był stronić. Leonard Rtrzy rola była ,jednolicie pom.dlana. 
g-a -:·H.l'l.ycki, dyrektor wędrow- PAwinna ona jt"iłna1<7.r strrnow 
upg·o t•''ll ru ni~ jr"t w.vmyśloną <'ZO odzw,r<'zaić Rię n<l opt't'<'1 k.i 
postne il}. '.l'a ki<'h bylo wielu. wo - 1·rwiow"j manirr.Y koki :to­
'i'ncy wló(•zyli si\• od 1niasta do wa11ia 11śmior·hl'm puhliC'rnośc·i. 
minsta, od wlli do '\\·si. W:Hnn· 'ro bardw razi. Jerzy Darski 
Id ne?:_vnil.v z niego po~t~ć ~ro· hył śmicsz 1,_v, tylko 7.r. 11il\~tc· 
teskową. i. trngieznl}. ty, µowt:nzal swoje pnprze<lniP., 
Mówić o wystawieni11 tej ko- tylekroć grywam• role. Helena 

medii - to przede wszystkim Grusze<ika próbowała nawią.zae 
mówie c, nili Węgrzyna, ktllry rfo terh7liki gry Węgrzyna, lecz 
doprawdy je~t znakomity. \\ ę· nie zawsze to jej się url.awało 
grzyn ~tworzy> po~ta.1 zywą. Zrl.id~ławę Zarrmhianke i Zofi~ 
prawdziwą.. NiP,jerlnego tak1ero -Tamrv ratowała młodzieńnza 
zmarnowanego aktora w swo' nroda. Renr.vk SzwRjrer i Wa­
i:_yern wi"dzrnł Węgrzyu. W.vs1a1· <·faw Bnezi1i~ki niP wiadomo 
<"17.~·ło 'I. ho!!;Rt•'.i j!Rll'rii zmarno· rllarzpgo znaleźli •ię TIR rle~­
WR.n,yd• wielkich. nktorów 8two· knrh tego rod1Rju tPat.rn. W te 
r7.yll typ. 11, po~la~ Rt1·z_rgi- wii - ovysz!'m, Ale w komedii 
8tr7.y<'ki<"go od:f.,l'łR. w rnlrj p<'l· ""'" '"e znrj, g-rlzi 0 hRiłź to bąd:i 
ni. 0<17.yla ... oczywiście w ;:11!\· t1·zeh11. grać, a nie tylko uśmir 
komitrj interpl'c,taeji ·w~gl'?._y •·hPr się. 

dal za oswobodzenie Warsza­
wy". 
Nawiązujemy rozmowę !l 

pułkownikiem Gonczarukiem. 
Opowiada nam o tych niezwy 
!dych dniach, kiedy to ra­
dzieccy i poli'CY żołninze ra­
mię przy ramieniu. walcz~l! o 
wyzwolenie stolicy Polski -
Warszawy. 

Woina zastała Iwana Gon• 
czaruka w Mińsku. Tu roz­
począł się jego trudny szlę.k 
bojowy. Nie ,Jeden tysiąc kilo­
metrów wypadło mu przejś~. 
Gonczaruk walczył pod Or­
szą, na przedpolach Moskwy, 
na północnym Kaukazie, na 
Krymie, w Zagłębiu Doniec­
kim, u brzegów rzeki Mius. na 
frontach Wisły i Odry. Zakoń 
czvł woJnę w Berlinie. 

Kiedy rozpoczęła się ofen­
sy>va na Wiśle, w pierwszych 
rzędęch atakujących wo.i~k ra 
dzieckich, był pułk strzelców 
Iwana Gonczaruka. 

14 stycznia 1945 rok" rozle­
gły się pierwsze poteżne sal­
wy armatnie. oznaimiające po 
czątek wielkiej bitwy o War­
s7.awę. Po dlugim przy~otow& 
niu artyleryjskim woiska ra­
dzieckie ruszyły na zdobycie· 
hitlerowskich umocnień. Wró~ 
nie nczekiwal takiego nagłe­
go, gw:;iJtownego nat~rcia 'l po 
iudnia. Huraganowy ogień zła 
mał op6r ! zmia1:dżył oddzia­
ły niepr7..,iacielskie. 

W wielkich histórycznych 
walkach o Warszawę. Twan 
Gonczaruk. t„k, iak tysiące in 
nych radzieckich żołnierzv, 
ie~zcze silniei zbra•ał si~ z 
żołnierzami Armii Polskiej I 
bohaterskim narodem pol­
skim. 

Iwan Gónczaruk doszedł .do 
Berlina, nad Reichsta~iem 
iiumnie załnoot~ł zwycif>skl 
czerw!'ny sttai\dar. 'ram u kte 
~n walk - twan Gnticnruk 
otrzymał dwa drogie jego ser­
cu odznaczenia: .,Krzyi 
Walecznych" i „Medal za o­
swobodzenie War!l!zawy". 

Tych pamiętnych dni zaci~ 
tvch walk o wyzwolenie pol­
skiej ziemi nie zaoomnP ni­
~dy - powiedział Iwan Gon­
czaruk pod koniec n<1!"zoj rnz­
mowy. Pod murami Warsza­
wy umocniła się i nkrz~pła 
orzyiaź"i narodu i-::idzieckiego 
i polskiego. 

w. s. się, że kierownictwo teatru 
W związku z tym kierownicy chce wybrną.ć z impasu, chee w 
świetlic, którzy dotychczas jakiś sposób znaleźć odpowied­
otrzymywali pobory od posz. nią. linię artystyrzną, kl órn po­
czególnych fabryk, przejdą na zwolilaby „Osie" r.A,jąe swoje 
etat OKZZ. Pensje ich zosta- miej~ce w grollic łódzkich te­
n.ą przy tvm ima(?ZiliP. pOdwvż':I, atrów. . . . . 

11 

Prowinc,ionalnr miabtec..:ko z 
poez~tku 20-go wicku, stary 
profesor łacin.1·, słuŻ!j.CK, która 
mówi. po łacinie„ żona, profeso­
ra, tak bardzo typowa dla te­
go ~i-odowiska, jej córka, która 
znzdro~r i:~ 7.aniętza :<wego mę­

Y.a, mlollsza rórka profosorn, 
~<·11t . ym1•11tnlTl~' po<llot.4'k - :>.n­
l;o<·h11ua w przPj<W.<lnym akt.o­
rz~·ni<', p1·7.y,iari<!l profosol':i z 
„\Vidnia' ', kupirc z 'rar11opol:t 
w~zyst kic te posta de stanowią 
bogatą gnl!'ri~ t,vpów, jakje zo­
h11c· rvć hdo moY.n:L w wi~l,s7.o­

~r.i ówczesnv«h komedii i· fars. 
N a wet post~ć prowincjonalnego 
~ ktora, ktt;rego talent zmarno­
wał się w takim środowisku, 
była również popularna w tych 
C7.lłSRCh. 

na. Samo ukazanie się W~grz.r .Jrśli kirro,rnidwo „Osv'' 
na 11a. ~reniP wirlownia wita rhre ~hYorz~·t tra.tr, któr,v ' by 
okla~kami. Czuje ,;ę, ie na sce mó_gł ~ię rozwijać, powinno ze 
119 wszedł wielkie.i miary aktor. xmianą lokalu i repertnaru 
Węgrzyn w każdej scPnie jest zmienić swój zeapół, oddając go 
inny, operuje bowiem coraz in- "' ręce poważnego reżyf>era.. W 
nymi ihodkami gry scenicznej. rrzeciwnym bowiem razie ani ;;:;:;;;;:;;;;;;;;=;;;;;:;;;;,:;:;:....;;;;;::-

&7i0ne_ 2 Po przemes1emu się „l:'\yreny 

Fab1•la sztuki nie jest wai;na. 
'l'o; t<> najhardziej na~ śmieszy, 
to spiętia sytual'y_jne i pewien 
posmaezek e?:a,,•ów, które już 
nie istnieją,. śmieszv nas i ba-

Jakże . pięknie mówi. jak wy. Węgl'zyn, ani Dymsza nie potra . 
ra~iście brzmi każne w,vpowir- r;ą niczrgo dokomtr. Powinie" Zfóż ofiarę na 
d?.Jane przne1' 8lowo. ~trz.vga· to P""PiiP \vszv~tkim \\"•i•e !'"'"' 
tltrzy<·ki je~t śmieszny w swo· nwagę kierownik litera1·k I 
jej preteMj;.;·.=-~~n~.; . .,, nrze- tMt"--
sza.rżow~TIPi "~"" 1 h„•.~•rtnn•e 1 ' Jan śpiewak llllllllllllllllllllllllUllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUllll 

Pomoc Zimową 



Ważny odcinek zaopatrzenia musi slanqć na wysokoici swych zadań 

Niedomagania Państwowej Przetwórni Mięsnej 
Konieczny przełom w pracy po reorganizacji 

Pańs!wnwa Przetwórnia. 1"11ęs ł~j spó. łdzielczej i. państwowej I n:a, koni~czn.a je~t. cru_jność I ni~ samej fab~.ki. J~tnieje t>~ 
na przy ul. Nowołki nie nale s eci handlowei. i odpowiedzialnosc kazdego taJ mur obcosci. m.ędzy dy I 
ży z pewnością do olbrzymów Czy sztab kierowniczy PPM I zainteresowanego ogniwa za rękcJą wr~z z biurem, a zało-
łódzkiego przemysłu. Ze wzgtę wykazał konieczne w tej sy- sprawność działania wszyst- gą robotniczą. · 
du jednak na rodzaj swej pro tuacj'. . ~czucie o?ovviąz~1:1· kich. ogn:w pozostałych. Wrf!:- w fabryce nie ma ambula· 
dukcji budz: niewątpliwie ży zrozum1eme powagi chwili? my iednak do PPM. Dyrekc1a tonum pomimo że specyficz­
we zainteresowanie każdego Niech mówią fakty, tłum~czy~ że została zaskoczo ny ch~rakter p~acy wymaga, 
łódzkiego robotnika. I my te.l Kilkadzies'ąt ton mięsa mro na, ze rue był~ prz~gotow~na by każdy robotnik był pod 
z wielkim zaciekawien:em wę żonego, które Przetwórni przy ~o sweJ nowe1 rol?. Kazdy stałym doz<>rem lekarsk:m. O 
drowa.liśmy Po przes.ronnych, dzielono poprzez Centralę Jednak zdr~wo m~slący c~o~ naradach wytwórczych nie ma 
nowocześnie urządzonych ha- Mięsną, musiało czekać kilka wie~ mus1 z~dac pyt3:n.e. tu oczywiście mowy. Gdy ro 
lach fabrycznych i - co tu dni, az rac~yta s'.ę ona Po nie czyz PPM d.op:e_ro w. dniu 1 botnicy zaproponowali zorga· 
iaić - z niemałą przyjem- zgłosic (podobnie stało się w styc~ia ~wiedzi.ala _się 0 .re_- n;zowanie ruchu współzawod­
nośc:ą oglądaliśmy apetyczne następnym tygodniu z mięsem organ_.z:icJi ... Wied~iała JUZ nictwa pracy, pan dyr, P:on· 
~~wory: krówn:utkiel . rzędy świeżym, frzetwórn'a przez przec:ez. o. ~ieJ Dnla k1lk~. ty~od tek machnął niedbale ręką: 
u>mących iełbas, wie kie ster kilka dni nie zgłaszała się po ni wczesmeJ, aczegoz Wlęc 
ty hermetycznie zamkn.ii:tych n.ie i wobec tego zabrały je nie przygo~wała ~rs~n~lu, „E, co tam współzawodni­
puszek gulaszu, ba, ze szczerą sklepy prywatnel. Gdy wresz taboru, hakow - w1ęcei, Jesz ctwo". Oczywiście, że gdyby 

_ sympatią spoz:eraiiśmy na Po cie ten przydział odebrano, cze - dlac?ego nawet n.e po czynnik społeczny stał tu na 
łyskujące jeszcze od szronu, okazało s'.ę, że nic::ego nie starała się, bf do. Nowego Ro wysokości zadania, stosunki ta 
ogromne połówki rnrożc11ej przygotowano, by mięso w ~u sporządz1c . bilans ~oczny 
wieprzowiny, wolowiny, bara· możliwie najkrótszym czasie i uporzą?kowac wszystk~~ swo kie bylyby niemożliwe. 
niny. .,odtajało'', Nie było na\'·et ha !e ,,pap1~rkowe spr'.lwy • tak Komitet DZ.:elnicowy PZPR, 
Cóż z tego, kiedy w prze- ków. by ie rozwie5ić. Ws?yst Ja~ to się. normalnie p~a~ty- a przede wszystkim Komitet 

twórni mięsnej n:e w;zystko ko zwalono" na kupę a klien k•11e w kazdym przeds.ęb1or· tę f'.rm"' 
układa się tak świe"..:ie, iak c' ~~ekali.„ ' shvie? Łódzki wziął ostatnio -. 
by można było sądzić na Pewnie. że m0żnal:>y coś nie Wydaje nam się zre.szt'.\, ~e pod swą spec:jalną opiekę. 
pierwszy rzut oka. Owszem, coś zarzucić i Centrali Mięs· nawet przy tym opoźrueniu Miejmy naązieję, że uda im 
załoga robotnicza si.ara się, by nej i w ogó!e ws>ys:kim in- mogłaby zdążyć i w ostatniej się w krótk:m czasie uzdro· 
wszystko było dobrze, dba o stytucjom w tak czy w tnnv chwili „na gorąco" rozprowa: wić panuj~ce tu ~tosunki. w 
dobro konsumenta, dba o swą sposób odpowledz'aln'·rn za dz ć dla robotniczej Łodzi 
!'.rmę tak samo, jak t.vsiace i z:ioria•renie Łodti. Nie wy· otrzymane dostawy mię_sa, gdy pewne1 mierze juź im się Io 
dziesiątki tysięcy robolnikow starczy przec eż, że każdy zro by tylko spra:vę tę w_z1ęto. so· '..ldał-0, o czym zresztą świad­
z innych fabryk państwo- b1 tylko to, co należy do je~o b'e do serca. Odnosimy ~ed- czy maczna poprawa na od· 
WY.~. Ale dobre chęci zalogi ofic1alnych obowią,ków. Na- nak wrażenie, że robotnikiem clnku z03.opatrzenia Łodzi w ar 
n'.e wystarczą. by przelwórn'.~·~~ w okresie „normalnym", I i jego sprawami. dyrekcia 
pchnąć na nowe drogi, Do te· I a cóż dopier" w chwili przejś PP1 f nie bardzo się prze1mu· tykuły mięsne. 
go konieczne jc;t również od I c'a "" nowv ~v~ti~m zaopatrze ie. Widać Io nawet na tere- S. I W. 
po ·iedme stanowisko i po· · 

~fr~~J~~!~:r~~r7/;~r!f!~~~ Reorganizacia studiów lekarskich 
Dyrekcja i biuro PPM hołdują k I h k d • k• h 
Jeszcze starym pojęciom, my- '"' §Z O ac a a emtC IC 
ślą wciąż jes'cze kategoriami 
takim-, iak gdybyśmy żyli nie 
w roku 1949, lecz w czasach 
gdy władcą życia i śmierci 
by! tu znan v łódzki ,.król 
mięsa' - pan Ruszczak. 

Nie będziemy zaglądać do 
przeszłości. choć niezbyt od­
ległej. tzn. do tych cza~ów, 
gdy PPM oddała ~wych dwa· 
dzieścia sklepów mięsnych 
pod kierownictwo byłych ich 
właścicieli, zamaczając zm.:.a­
nę sytuacji jedynie słowem 
•. państwowy" na szyldz.i~ sk!e 
powym. Sięgniemy raczej do 
dz'.ejów najnowszych. 

OC1 1 stycznia br. w PPM 
nastąpiła generalna reorgani­
zacją., Polega ona na tym, że 
jej sklepy rzeźnicze włączone 
zostały do sieci PSS, a ~a· 

w N-rze 3 „Dziennika U-, ku akademickim 1952-53 i o- właściwych przedmiotów zwró 
staw R. P. ukazało się roz- bejmie 5 lat studiów. cono szczególną uwagę na t. 
porzadzenie Ministrów - o- Na razie nowa organizacja T.W. przysposobienie lekarskie 
światy i Zdrowia, normujące studiów obovviązuje studentów i wychowanie fizyczne. Wpro 
warunki przyjęcia. nauki, wy- pierwszego roku nauczania i wadzono poza tym nowe przed 
klaclów i praktyki w lekar- to już w obecnym roku akade mioty, jak np. elementy na-
skicb szkoła.eh akademickich- mickim 1948-49. uk społecznych, naukę języka 

Reorganizacja studiów obej Pierwszy rok nauczania obcego i t. d. 
muje wszystkie lata naucza- dzieli się na dwa semestry Przy przejściu z semestru I 
nia. ze względów praktycz- Student obowiązany jest w na II student musi wykazać 
nych będzie ona wprowadza- dągu roku wysłuchać ogółem się przesłuchanymi \'lrykłada­
na stopniowo w każdym na- l 200 godzin _wykładów i ćwi- mi, ćwiczeniami i odbytą pra-

. _ . czeń 1 odbyc poza tym prze- . _ . . . 
stępn;> m :roku akademickim. widzianą obowiązkową pra-1 kt) ką oraz zdac egzamm i col-
Całkowite zreorganizowanie ktyk~. loquia przewidziane dla dane­
nauczania zakończy się w ro-1 W nowym programie oprócz go semestru. 

Usprawnienie hurtowego handlu cukrem 
Oszczędność kosztów i pracy ludzkiej 

miast nich otrzymała dodatko Równocześnie z obniżeniem I c. elowa. p_onosząc z ryczałtowa-, Duęki tem'l;l uzysku je się 
wą placówkę produkcyjną w ceny cukru o 5 zł na kg w ny, przeciętny dla całego kra znaczną oszczędność k•is1.tów 
postac: należącej dotychczas sprzedaży de'aliczne1, nastąp1, 1u. łączny koszt przewozu i i pracy ludzkiej_ 
do PSS-u. firmy „Konserw· dalszy krok w kierunku u- ubezpieczenia ładunku, 
Eksport" przy ul J{Opernika, sprawnien' a dystrybucji tego R h d Q • d f 
Równocześnie zostały znacznie artykułu na odcinku obrotu OZ U O Wa Sle a 

·-Str. ~ · --. 

Przy ulicy Żwirki 20 w Ło- kalu" ludzie z białymi la~ka­
dzi mieści siP, Związek Niewi- mi - symbolem straszliwego 
domych. Związek liczy 320 kalectwa. Dźwięki fortepianu, 
członków - którzy tutaj - dobiegające z okna są Im dro­
w kilku skromnych pokojach gowskazem. Bez pytania prze 
gromadzą siq. by pracować. chodniów - trafiają do właś­
uczyć się i słuchać muzyki. chvej bramy --- kientjRC 
W określonej porze nadchod7.1> się iedvnie słuchem namie-
1 całego mia~ta do „~WP.!!o h- 1·~i::i. 

Sześciu łódzkich niewido- !czal nawet, że niewidomi mo­
mych pracuje w Polskim Mo- Igą wyrabiać tak piękne szczot 
nopolu Tytoniowym, dwaj -'ki i szczoteczki. Ostatnio Zwią 
jako wi~dziarz<;?, jeden w pa-! zek zorganizował specjalne 
smantern - spora garstka wy kursy dla swoich członków -
rabia . we wł_asnym lok:ilu [niewidomi nauczą się pracy 
szczotki z włosia. Wyroby 1ch . . . . 

racy są pierwszorzędnej ja- r- aby me byc cięzarem dla 
el)4,..:. Nilct ł"nr n1P. orzyousz- roc1~hi i :"'DC~ec;:;:io:i.st.,1\.·7!. 

rozszerzone zadania Przetwór· między cukrownią a hurtow· • Mo ł W iii M • I • . 
ni. Ma ona z110patrywać w niami. JW. 0 a J reC ttego Pu pra.:y graj<i na piamme Związku w ch:u?.kterze bez-
mięso. konserwy i wędl:ny Zamiast dotychczasowej za- Zaklaćl Osi~dli Robotniczyeh I grl.zie pow~.·ta_nie no'l\"oclle~ne _ albo czytają grube książki 

1 

płatnych . tck~orów! Zaof!a~o-
wsystkie is1n;ejące i ma.iace sady dostarczania ~ukru do w Łodzi. 0 którego działli.lności o.<:edle rnhotmc;,e. o wypukłych znakach. To czy- wę.na mew1domym godzma 
powstać spółdiielcze oraz pa.(! hurtowm z odb'.orem ]OC{) cu już pisaliśmy obszernie czvni Opraro11yi;ane ~ą. pl~ny roz- tdnie jednak trwa dług.o -:-- czyt<.mia ksiąik : czy gazety -
stwowl" punkty sprzedaży, krownia. Centrala Handlowa . . ' · szerzenia osiedla. imienia Mont dla tego też Związek Niew1- będzie na pewno miłym poda-

! co tu owiJaĆ w bawełnę- Przemysłu Cukrowniczego sto- obecme p.rzygoto~~ma, aby will~ Mil. eckiego, przez doh11do I domych apeluje za naszy1~ po runkiem dla ni~szczęśliwych. 
p.erwszy występ Przetwórni w &uje obecme zasadę sprzedaży '1'CZtlSuą w1osną bieząc ... gó roku I wanie ~:>:erc;.l'u nowych l,u1ly1L- średmctwem du młodz1ezy pozbawionych · największeg(I' 
te, nowei roli nie wypadł franco stacja odbiorcza. Do rozpocząć prace na. Ba.łuta.eh, k<1w mie~zkalnyci1. tod'l.kiej: :t:gta„,.,aJcil' się do skarbu - wzroku! 
zbyt ŚW!et.nie. Odczuł to do- l stycznia br. hurtownie zgla 
tkliwie łódzki świat pracy w szały zapotrzebowania do Cen 
p'.erwszym tygodniu po No· tralnego Biura Hurtown: Spo· 
wym Roku. 9dy zupełnie me- żywczo-Przemysłowych. skąd 
pQtrzebrue wyrosły tasie~co_- otrzymywały zlecenia n~ od· 
wt kolejki przed "':'szystkun1 biór Cl.tkru najczęściej z po· 
sklepami rzeźn:czyuu. - Dyrek I . . '. . . 
CJa J>PM próbuje na wszelkie bliskie]. na1de>godme1szej cu-
1trony wytłumaczyć, że sama krowni. Hurtownie jednak mu 
w tym wszystkim nic nie za· s'ały cukier sprowad?ać we 
winiła. że były różne trudno- wlasnvm zakresie Wysyłano 
ści. warunk: ob;ektywne itd. . • · . 
hp_ A jedna~ wina jej n'e sr>ec1alnego pracowmka, który 
ulega żadnej wątpliwości. I na miej~cu musial starać s!ę 
Pnetwórnia zaJmowala się do 1 o podstawienie wagonu, skon­
tąd ,,spokojną,, produkcją kon 

1 
trolować ładunek i zapewnić 

Si?..'"\lr i rozdziałem mięsa kart . . 
kowego. O wiele lrudniej,ze konwoio~an·e trans~ortu. 
i'"'t - oczyw.ście - nQrmal-1 Obecnie hurtowme otriv· 
ni!' :.-npatl-Y'~·anie w miel'-0 ca muia cuk;er franco stacja do-
er1111tt•tttt••1r•1,1111111•tr11t•ł111•1111•1111r1111111111t11•111ttt111Utt11111111ttJ!łllłfllłlłttltlłlfłttttltt11111t 

.la6ą aozq z cealą 
www -~ -- ~ ..... ~,_..,.,__. ---

Kulisy cegielni na Stok eh 
Uią.gle dorhodzą. n11.s ml!ldun-, chwili ltie l\' yglą.cl"" to lt:"plt"j, ków 11a tyrh, któr·zy podjęli '!li'. I ka„h ni<' li~rlzie w przyszłnśd 

k1 o przekroezon,rch plan!lch niż >los żelastwa na d11·orze. prow1t<l7.e11ia tak waiu<'j w clo pr 011 adz<Jlla pr?.<'Z mia"to. Rę­
produkcji, o wzmożonym wy5iJ ~la~zyuy zdc111011to11anc czeka· bit• odbudowy 11a~-.cgo kraju t'.vie oddn11a ZjcdnoczC'niu Przo· 
kn pracy załóg fabr~·cznyrh, o ją, rra remont. Czekaj:! - lro- płtH:<iwk1. 'l'y111r ~:.•l'trl wy;.:l:id11 m~·,ł11 < 'Pranrn·znpgo 111h Dyrck­
\twieńt·zonej sukci>•('r.n wai('e z ~i('m rozlożono jf' na ev.i::..; ,i<'· ttJ tak: w o~tntninr ~1"v.011il', ,, ".ii Prv<'m~ · slu &fi".i"rOWl'J::O. 
marnotrawstwem. Wydaw!llohy ~7c7.e w październiku czy li810· ,('1>:011 w ogóle• trwa tylko li mi!' Czy rn:, to bve powod<'m „umy· 
się, że wszysey zrow111icli już padzi<', od<lano zaś do "ur~/.! a siQc.', dwa t,q;orl1tie cq;-i<'lnia wania r:) k" od od po" frdzialno­
"li.gę tych ~pr~w, a. ~zczcgólnie tów dopiero w •tycznirt. l'odoh byht 1Lieez~·nna. Powód: zalani<' ~ci 1.u t~ '"''i:11ą w na•iy111 nii"'­
ci na kt4rych ci1tży odpowio- no na I kv.•ictnia ma hyć pr%c· glinianek. Powiemy - ~ił:i. w~·:i. ~eie pla"ó" k~ nR~zc o przemy 
dz1!lluość za pracę i jrj wy<laj- montowana. maszy1rn 1•aruwH. -za - t8k, ale gd>·by Dyrf'kcia ,111. r·z,· n~l<>f., .. i~ odn?Ć w ~ta· 
ność - kierownicy. ale to. co zo~talo na 1>1i<'j«·u. rJo,ti•n·z>·la " prr1-;: motopomp. nie clc>\ra . t~e~i Xa to nie mr>­
A ,l d!'ak - ińacLPJ to w: ·;;lą w dalsiym cią.i.,~ niszcze,ie pod r·n-trlj trw~łby nie dwa tygod· gą. si ę zgod?.ić robotnicy -
d w Cegielni Mie,i•ld~j na Sto lt'pł~·w-<'m działań atmoefer.•·cz· ni••. a trzy dni. Dało to ~trat~· , , ryPhR rzp. 
kach. Jl!st óna oczywiście teraz I!.ych. Reklamar,iP ma,i>tr11 i ~lu rl.la przcdsiębior~twa - 101) t:v-- f'\trychl\rJP nie mo;:;-~ ~pokoj-

Now'• ludzi•e szkolni•ctwi•e nieczynna.. Jed:vnie kiJkuna~tU •arz:r wieloltrotnie kicro V!lflP ~1~1·:v: ~zt11k Ctlgły, a straty ro • nip palrzrr jak m~rnnfrnwi !\i~ W robotnik.ów pracuje przy wyko· do DyrekC'ji, hył.v pn<,''"1011 io- ho1 rr rl<ów ! n.iC'nir ~polrł'?.lll', jak 
11

rnrno· 
pie gliny i śiusa rze przygoto'i\ u w.1·m „woln niC'm na p11suzy''. ~o_bot1lll:,Y_ u«i,•kail!-- - .Dy- trn ll'i Hię rqti,,lni(', gdzie wy· 

W dniu dz1~i<'j~z.vm nuHtąl)i kształceni~. Pq:~·j{'eie ich ··Hl. ją. ma8zy11y do przygzłego Re· ~ikt nH. to nie r·<'agujr. tnie ~•l r~·h,J'.t mo~o ~1ę . tPrr1u dz1'1'1' rnMi ~ann i gdzie nawl.'t. ich oj· 
w Łodzi otwarcie pierwszE1go w kurH ma charakter doświadcz:i.I· zon u. mo juk rrikt uie prz1•j111uj<1 Hi(' C1.,v .l''~t dznnr~ .. ze n1e . mogR" ro";<' '''-." <lvhdowic pra~ownli. 
Polsce kUrsn pedagogiczno ny-. Je~li ukończą. kurH z wy ni- 1.~ !11, że 1.irak 11iC'r.brd11)'l'h H:t· poko'.1a1~ t~ur111o~r1 l!'cl1111"z11y"h li<'jnr.v llndzil'j ~ . żr Zan:ąil 
Epołecznego, zorganizowanego ki em zarlowa lając."m, b<;>dą, 1110 M .-\R7. L -y KA SZ.\lELC r1ę<lzi pnt(·y, jn k łopat, !omów od .1m h m0za lrzn:·:·h , 111c ot r1.y \I il'_i,ki ~zyh ko położy krrR pa-
przl'z Mini"ter~two O~wiaty. gli na rćwni z innymi ab.ol· N"R dworze, przed halą 111:1· no roz hijani:ł •twarnnialrj g!i- m~r.1ąr 11nwct_ 0'11Ptn~,Hh tr_<>· .nnjry„,·m na terPniP ec;riPlni sio 
ZadaniPm kur•u hę<lzie prz. ygo-1 "cntami zająć odpo icdz .. ialnr HYll - zwałv żela•twa. Ok~- ny itp. Tt'. którl' ~ą. jr•z„ze w fl'>W, h<'z k!o1yeh. _111e •po,oh sunknrn. T'rn~nirm .v przy· •po­
towa.nie pracowników oświa- ~tfl nnwiRka w szkolnictwir. zu'jl' , iP., że to części masz;-·11. użvt·iu. orlma 11· ia,ią po•l11•zrń - .y· ~f . rr'H'OWR.C w ~lr.111r, ny' ma •nlrn'"'ri p rzryninn i r~. że z hra 
to eh do pracy w adnllll!".tr:<· 1\:ur~ ten zasili nercgi pra· Wsz~Hko to leży tuta.i od cza· ~twa. Opóźni11 to i utrurlnin .J~r płatn~·rh urlop•11v. n1P ma- ei • trv lrn nkid wnwła lirzna 
cJi 11zkolnej. Nauka tr.,-.;ać bP co ·ników a.dministl'aejl ~zkol- 'ów okupac·ji. Być może, że coś ptacę robotników, którzy po · jQr nn 11:-ic.i•cu Rtnłó\Yk i ' odi ~ :: 2''nmarla znRnT~h robotnir1<·.i Ło 
dzie rok. Przewiduje &1ę, ze au- neJ nowymi, Fpołecznie i za" O· daloby si~ jeszcze zużytkowa~. f"\l'Zf'Z R:i<lę Zakll\dow ą. rlom11i::a loM n:11e.1•c0 pra.ry do rlomo~· ri7i . on clanych FpołE'r.zni"ków -
eolwenci kursów obejmą. Ftano· dowo przygotowanymi ludźmi. C:6t, - kiedy pozbaw1oce ochro .ją. @ię ~elatwieniA tej •praw~-. wyno~1 iln rlrvurlz1e.• tu pRru ln - KT'P-owrów. Ci :i: nich , którzy 
Wi8ka dyrektorów szkół śr~d - a C\twarcie kursn, które od· ny, wystawione na słotę, stalo . O~iektywnie trz~b~ st:-·11'.r lom~tró.w) , rezygnn.J?- z prR~y w pn7Mt:\1i pr

7
y ż:v-du mot: li by 

ttieh, inspektorów szkolnych będzie $ię w Łodzi przy ul. Na si~ złomem. dz1ć. ze wysoki stop1eu 7UZy<'rn rt'g1 r l111. z kttirą. się zrośli, w . 
1 

_ . p · 
itp. :N'a kurs przyjęto 106 słu- rutowicza 39a apodziewane jest I W bali masz1n brak ~z;b. man~·n i urzą .d7.eń ceiriPlni po I ktr\r"i " "i<'ln 1. ni ch p1·aeujE' oc1 wiP" l'Pnneq-o "mr przy us· 
c~aczy. loli~d'.'y nimi znajduje rrz;l'b,vcie minis.tra ()świat~· ~Yiatr. "l'<'d_zlera się prze~ okna (•hC1,'ł7i je~zrzp 7 okrP~n rnhnn- rtzi~<'iń•twa !! rr11wni c!ti11 prnrv )"lr?.Pćl~i"· 
•tP 2 rohotmknl<' ze ślą!ka, lYl!l.· tow. Skrzeszew;skiego. 1 znos1 Ameq na pozha•·1onP za kowt>j ;i:o5podarki okupanta - Padło takie rdaniP ze Mron;· hior~tw nr7.l'mv~h1 "1.namic.z. 
jacvch iedvnie ood.•tawowe wy · 2.W. bevniPr?Ani:i. ma.szvnv. W te.i tvm wifl<'l~i zH.tvm rrn:>.t· ohowlaz dnektora. ŻP. „~PrriPlniA. na Sto· nerrn. 
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Droga do lechnicum Włókiennlczego 
stoi otworem dla przodowników pracy • Jeszcze 

Technicum Włókiennicze stanie na praktykę do róż- 1 kierownika oddziału i pod 1 scu pracy. absolwenci otrzy 
w Lodzi, kształcące wybit- nych odcinków przemysłu kierownictwem doświadc.w- mają dyplom technika, po 
nych fachowców C.la przemy włókienniczego. nych dyrektorów i kier.Y,vni czym obejmą samodzielne 
słu włókienniczego, stoi w Siedmiu spośród absolw~n ków cdbywać będą prakty- i od11owiedzialne stanowisl<a 
przeded'liu 'lvielkiej uroczy- tów zasili kadrv Inspektora kę, najczęściej półroczną. w przemyśle. 
siości. 6 lutego nastąpi wrę tu Kon~roli CZPWł. Przy- Istnieje również możliwość Równolegle z przygotowa 
ezenie z::tświaiJczeń pierw- czyni się to do zdemokraty- prz.enoszenia praktykantów niami do wypuszczenia ab­
szej grup.ie slucb::i.czy, któ- zowania tak ważnego dla ra z jednego zakładu pracy na solwentów, przeprowadza 
ny p::i dwuJetniej n~uce o- łokształtu działalności prze- drugi. kierownictwo Technicum pra 
Pll"ZCZ.l mury uczelni. mysłu włókienniczego apai·a Dopiero po odbyciµ pra.k- ce, zmierzające w kierunku 

111 absolwentów, do rJf- tu kontroli. tyki i złożeniu przez prakty skompletowania zespołu no-
dawna robotników f~brycz- \ . Pozostali .absolwenci i;ech kanta sprawozdania ze swej wych słuchaczy, którzy roz­
l!Y~h. J>:> ot;zymamu za- 1 mcum obe3mą stanowtska działalności oraz po zasięg- poczną naukę w lutym. Eg­
s·w1ad(!zen, sluerowanycb zo asystentów dyrektora i!ZY nięciu o nim opinii w miej- zaminy wstępne do Techni-

~-- - ·-- -~ ~ . -- -- -A- ~. ~ cum odbyłv się w zasadzie 

Zapłoną lampy na 42 km łódzkich ulic w J~~i:~~ż:2w 1:r:J;~~;Jąt 
ku mogą być jeszcze 4opu­

W p:erwszym rzędzie w.inny otrzymać oświetlenie szczeni do egzaminów PRZO 
dz"elnice robotnicze DOWNI.-:::Y PRACY. ale pod 

. warunkiem, że mają za so-
8;1ra wy oświetlenia ulic Lo 'fa wschód zaś od ulicy Piotr fów - na długości 2 kilo- bą najmniej 5 lat praktyki 

dti przeJ; "ł ostatnio wydział 'wwskieJ· będą zainstalowane ~etro'w · · 
., .„ · . w przemyśle włók1enruczym 

komunikacji. I dobrze się st::> ampy gazowe na ulicy Kiliń Piany oświetlenia ulic w i 7 oddziałów szkoły pow-
ło, bowiem przy naprawie i Jkiego - od Tynu'enieckiego · ' · ·d k' naszym rmesc1e i ą w ierun szechnej. 
rozbudowie ulic w na.szym fo Dąbrowskiej (dzielnica ku zapewnienia światła dziel Chętni przodownicy prary 
mieście b8dzi~ można 3'edno- fabryczna Scheiblera), oraz · ' t hi.. 'b d · · • aJCom uo yc c;zas na.i ar z1e3 pragnący uzyskać stanowi-
<......,e6nie zapewnić im odpowi:d 1a ulicy Przędzalnianej od zaniedbanym. Wydaje się sko technika, winni więc 
nie oświetlenie. FabryczneJ· do Dąbrowskie- · dn k · 1 · ł b nam Je a , ze na eza o y niezwłocznie zgłosić się do 

Obecnie opracowano JUZ ~o). Ogółem na 9-iu ulicach ustalić kolejność robót ośwk kierowników Wydziałów Per 
szczegółowy plan oświetleni::: Jędą lampy gazowe na dłu- tleniowych i to w ten sposób, sonalnycb w swych zakla-
ulic w roku bieżącym i w naj ; ofici 9 kilometrów. aby pierwszeństwo zapewnić dach pracy. 
b~i~:zym czasie nastąpi jego N' 1 · · od t h dz.ie.ln.icom robotnic. zym, k. tó-I Państwo ludowe otwiera 
realizacja. Ze wzglQdu na to, ieza ezme yc pra' 

>ti'zymają oświetlenie elek- re JUz długo upormnały się o l wielkie perspektywy przed 
b plan ten przewiduje oświe b tn' d . 1 . odpowiednie oświetlenie. ludźmi zdolnymi i· chętnymi 
tlenie dzie.aiątków kilomet- tc·yczne ro o icze zie mee 

Lodzi: Radogoszcz, Cyganka, (m. z.) do praey, 
rów ulic, postanowiono częś<'. 

Nr. 19 

H' tę i z poUJroten1 

Listonosz nie jest detęktywem 
Chcielibyście, czvtelnicy. oby poczto doreczyla Wam 

listy i przesyłki możliwie jak najszybciej i bez żadnych 
„omyłek w adresie"? 

Oczywiście, że chcielibyście. Z całą pewnoklq. 
A czy wiecie, ile nieraz czasu zabiera 11sronoszowl 

odszukanie wsko1anego w liście czy przesyłce adresu? 
Naturalnie, że nie wiecie. 1 - na ogól bio-

rąc - mało . was racze• interesuje, czy wiszący w bra­
mie spis lokatorów 1est stale aktualny i czy na drzwiach 
waszych mies1kań i klatek srhodowych sa umieszczone 
tzw. numery. Nie mówimy ;uż o tem, że nie zwracacie 
uwagi, dlaczego w br'.lmoch domów nie uruc/lom.J się 
tak bardzo ułatwiających pracę listonoszom - skrzynek 
listowych2 

Niewątpliwie. sprawy powyższe należą do obowiąz­
ków administrac;1 domu. Ale czy wy, czytelnicy. przy­
kładacie się dostatecznie do tego. aby te obowiązki były 
należycie spelnwne? Czy przyciskacie - we własnym 
interesie p. t. admini.~lralorów do muru, do bramy. do 
klatki schodowe;? Należy to robić, moi drodzy. Listo­
nosz nie /est detektywPm am mistrzem Pylfallo. I dla­
tego nie wolno dopuszczać. obv marnował swój cenny 
czas na żmudne poszukiwania adresatów. 

w • sprawie 11dziurek1
' 

Abonament tramwajo wy to teraz rzecz nowa 
Ułatwiająca ciężką pracę konduktora i wygodna także, 
można powiedzieć, dla ob. pasażera. Ze niby nie potrze­
buie w tłoku forsy wyciągać, „drobnych'' olJ/iczać I cz"l­
kać na tzw. resztę. Konduktor robi dziurkę w abona­
mencie, dodaie do dzi•irki bilet i - już. 

Tylko. widzicie, chodzi właśnie o te .,dziurki". Mie;- · 
sce do dziurkowama, określajqcP. ilość przejazdów -
test tak szczupłe, kwadraciki do dziurkowania tak ma­
leńkie i tak cia~no do siebie przy /egające, :że oo „wy­
borowaniu" poru przejazdów robi się w abonamencie 
iedno wielka dziura, abonament się strzępi I łatwo przy 

· tym 0 utratę pewne; ilości ulqowych prze/'lzdów. 
Naturalnie - 1esl to kwestia do napr'.lwienla. Po 

prostu JuźniPi trzeba roz 1okować numery przejazdów 
w następne; serii abonamentowe/. 

Młodzieżowy- Wyścig Pracy 
'1.etkinia, Ruda Pabianicka, 

robót przekazać Gazowni i Chojny, Stoki, Sikawa, oraz 
oświetlić ulice sześciopłomien 

3ródmieście - na długości 
nymi lampami gazowymi, po 

n-zeszło 31 kilometrów. 
dobnie jak w Warszawie. 

Tak więc lampy gazowe za Poza tym oświetlone zosta 
płoną na ulicy Czerwonej, na ną lampami elektrycznymi 
odcinku od Plotrkowzkiej de ;>lace, na których urządzon~ 
Wó:czań'jkiej, Skorupki _ o: 3ą parkingi samochodowe: 
Wólczaiiskiej do Żeromskie- 1rzy zbiegu ulic Sienkiewicza 
go, Wólczańskiej - od Sko· i Daszyńskiego, oraz Legio­
rupki do Pabianickiej, .żerom .ów i Kościuszki, jak równie: 
skiego - od swierczewskiego . plac przed Urzędem Woje­
do Felsztyńskiego, Kątnej - - vódzkim. 
od Wólczai1skiej do Proleb- Lampy elektryczne będ?; 
riackiej, Skrzywana - od .eż zainstalowane na całe." 
WólczańĘ kiej do Felsztyńf:ki ~ .ilicy Rzgowskiej do ulicy Jl 
go i Felsztyńskiego - od\ zefów tam, gdzie dawnie~ 
Skrzywana do końca ulicy. znajdowała się wioska Józe 
•1:~11111t.111~~111nn1n1 111·11•ll , 111•1nm11111111111111111111111111111M1111111~11M111111111111111n1TI11""111111111111111111111111111111111n1n1111111111111 

Siadem naszych artykułów 
Jak otrzymać broszurą o pracy majstra 

Towarzyszu Rodakto~ze! nicznych z tej dziedziny jest b. 
W Nr 11 „Głosu" zamieszrzo niewiele - broszurka ta spotka 

D:'t został artykuł 0 ukazaniu się się nap:iwno z wielkim zapotrzc 
broszurki p.t. „Rola majstra w bowaniem. 
rrzęd:r.itlni" napisanej przez Prosiłbym zatem za pośred­
dvr. Czarnowskiego i Radom1ń - nictwem · „Głosu' •, aby broszur 
skiego z PZPB w Pabianicach. l~a ta . , trafiła pod strzechy'' 1 

innych zakładów pracy, aby 1 
Nie znam treści tego dziełka, inni majstrowie także mogh 

lecz nie wątpię , iż jest ona bar· powiększyć swój zasób wiado· 
dzo pouczająca i pożyteczna. mości. Dziś ~nniśmy sobie 

Tym bardziej teraz, kiedy w~zyscy na wza.1em poma~ać. 
l!lzkolimy nowe kadry technicz· gdyż o jedną nam idzie spra· 

w~ obejm.uje szerolde mas.I' pra Lubasiak L. 
ne kirdv szkolnictwo zawodo· 1 wę. 

eujące - a podręczników tech· f_,ódź, ul. Armii Czerw 84 

Przemq.ilne 

Nagly napływ -

uroczyście zakończony w przemyśle jedwabniczo - galanteryjnym 
Niecoazienna uroczystość od 

była się w PZPJG Nr 1. 
Przy licznie zgromadzonej 

załodze w stołówce zakładów 
odbyło się uroczyste wręczenie 
nagi ód młod1Jeżowym przo­
downikom pracy. 

Do nagrodzonych pnemó· 
w.I sekretarz miejscowego ko 
ła PZPR tow. Klimczak, tow 
Garczyński z Rady Zakład.:i­
wej, z ramienia Zw . Zaw 
tow Kowalski. oraz tow. Jasz 
crnrsk1 w imieniu dyrekcji. 

Podkreślil1 oni znaczenie 

ski w 1945 r„ Podkreśliła rów Oto nazwiska naQrodzonych 
mez przodującą rolę, jaką Zygmunt Krajewski, Roman 
ma odegrać młodzież polska Jagas. Krystyna Majewska. 
na czele z awangardą młodzie Henryka Kró1. Henryk Brzo­
ży Związkiem Młodz'. eży zowski. Zyqmunt Kaz1mier­
Polskiej_ ~zak, Helena Urban, Zofia 

„Przodownicy pracy" - po PiE>trziik. Jadw:ga Kazimier 
wiedziała kol. Zarska - „to czak. Zbigniew Rutkowski, M · 
monierzy, budujący nową r-ze chał Buda 
czvwistosł - Polskę Ludową" W imien'.iu nagrodzonych za 

Po przemówieniach wręcza. brał głos przewodmczący Sek 
10 nagrody jedenastu na1Jep· J "i; Mlodz:eżowej k. ?l. Kraje\\ 
szym prLodownikom młodzie· ~ki. pr1yrzekaJąc. ze w ogól­
żowym _ nvm w~nńł?awodmctwie, rywa 

Młodzieżowego Wyśc:gu Pracy ~ 
dla odbudowy kraju i ruchu · ~ /"I r_/)_ _~I • 
wni:. ałz. awodnictwa. omaw1,·a;ąc l ·.•: _,.../. ~_. • -t1GSz~ch.v.zu~tJ 
sz~~ko dotychczasowe osiąg· _ #/.:. ~ ../ 

Dotychcia~owy wkład jest • h" ł k I • 
olbrzymi. lecz jeszcze większe Ceny,,mnie' waznyc ar y u ow 
qo wys'. łku tak w pracy spo· • 
leczne; iak i zawodowej wy. z dniem 1 stycznia rb. ceny 
maga młoda Polska Ludowa na cały szereg artykułów zo-

Obs"l:ernie i wyczerpująco n stały obniżone. Prócz podsta­
powstaniu i znaczeniu Mło- wowych artykułów takich. jak 
dzieżowego Wyścigu Pracy mó chleb. cukier i mydło - zniż­
wiła pr1ed~t<>w cielka Zarzą1•1 ka objęła również artykuły ni 
Łód~ki.P.go ZMP kol _Zarska. by ,.mniej ważne" - o czym 
Omowiła ona rozwóJ ruchu dowiaduiemy się iednak do­

dniu wczorajszym zamierza­
łem kupić dziecku pudełko 
farb akwarelowych. W oknie 
wystawowym jednego ze skle­
pów łódzkich zauważyłem ce­
nę takiego pudelka - wyno­
sz:i,cą 345 :dotycb. 

współzawodn· ctwa, kt.óri;~o piero przynadkowo. 
inicjatorem była młodz!ez loriz K k t ·. ó . 
ka od chwili wyzwolen'a Pol· on re me m wiąc 

W sklepie pokazanó mi sze­
reg pudełek z farbami. Porów 

w nując ceny podane mi 
przez ekspedientkę - wyra­
ziłem wątpliwość. ,czy są one 
~godne z cenami wystawiony-

„bezrobotnych" 
<ni w oknie. 

lizując ze starszymi. młodzież 
"lsiągme o wiele w ększe niż 
dotychczas wyniki. 

Podobna uroczystość odbyła 
się w PZPJG Nr 8. 
Akademię rozpoczęto odśpie 

waruem „M·ędzynarodówki" 1 
H:vmnu Swiatowe• Federacji 
Mlodz1eży Demokratycznej. 

Do zebranych pnemówili z 
ram1erua Rady Zakładowej 
tow. Słotkiew: cz. z ramienia 
Zw Zaw tow Kowal~ki Mów 
cy w k;ótkich, serdecznych 
słowach podziękowali młodzie 
ży za wys'łek włożony we 
'vspół•a wodnictwo. pn:yrzeka 
iąc jednocześnie jak najdalej 
l dą.-:ą pomoc 1 ooiekę w dal­
•ze1 pracy 1 nauce. 

Szerze1 zagadnienie 
dzieżowego Wyścigu 

omówił przedstawiciel 
kol. Niewola. 

Mlo.. 
Pracy 
ZMP 

Referent w krótkich sło-­
wach przedstaWlł dzieje i I'O" 
1ę młodz'eży w Polsce pned• 
wrześniowe; i w czas:e okuPa 
.t]i hitlerowskiej_ Po wyzwole 
n:u młodzież polska porwała 
się do czvnu. aby jak najprę 
1zej odbudować zniszczony 
orrez llkupanta kra;. 

Istotna przyczyna kolejek przed Urzędem Zatrudnienia 
l.i„~· ·oeh Zarhodnich, dokąr1 
u biC'gający się o pral'ę otrzy 
mują bezpłatnv przejazd i za· 
po~iogę w wysokośd 30 tysięc~ 
złotvch, nie chcą się ruszyć 7 

f_,o<lzi · ~prawa jest więc jasna 
- chodZ! wyłącznie o komorne 

W sklepie wszczął się ruch 
Sam szef począł sprawdzać w 
,cenniku ofirialnvm" I oto o­
kazało się. że pudełko farb 
l!:osztuje od 1 stycznia tylko 328 
·łotych. 

Mam wrażenie. że nie jest 
•o ied:vny wvnadek. KomisiF 
!{ontroll SpołPrzne1 winny za 
1ąć się r6wni0ż sprawą no-, 
wych cenników - na wszyst 
'de artykuły! 

· Po przemówieniach nagrody 
)trzymali: Stanisława Gadza­
lińska. Eu!?eniusz Kuna; Hen­
ryk Szperlina. Adamita Lesiń 
~ka Józefa Soac7yńska. Stent 
•ław Łu<:'zvński. Daniela Szper 
ling, Leokarlia Dopieralska, 
T/izpfa C7.vżewska. Stefania 
GraC?vk. Piasec7na, Ryszard 
"fuszyńllki . Jerzy 5taszczyk. 

.Jan Jabłoński 

Stanisław Szymczak 
ref wydz. młodz. 

koresoll:irlent „Głosu" 
z Zarz. Gł, Zw, Włókniarzy 

Od chwili ukazania !ię dekre 
t'l o podwyżce komornego dla 
niepracuj:tcych oraz inicjatywy 

prywatnej okazało się zupełnie 

nicsnc>dziewanie, że w naszym 
mieście pojawiły się nagle duże 
ilości „bezrobotnych". Nieprze· 
rwi.ne kolejki w Urzędzie Za· 
trudnienia. tłumy ludzi, ubiega 
jąey <:h się o „jakąkolwiek pra 
eę'' z mutiił.v urząd do urncho 
v:ienia dwóch dodatkowych r· · 

siadacza. do opłaty zni:żli:owego 

komornego przysługującego lu· 

ciziom pracy. Zgłaszają się wi~e 

do "'C"rzędu różne nieroby, osob 

nicy, którzy od ch""'li wyzwo 
lenia niewiadomo z czego żyli. 

nie było ich bowiem na listach 
ża<lnyeh instytucji, ani na li · 
Ftarh Urzędu Skarbowego. Pra 
wdopodobnie ludzie ci „jako~ 

7.yli'' - to znaczy pokątnie 

"którzy nie myśleli o pra~y od 
chwih wyzwolenia, wtedy, kie· 
d:r robotnik łódzki stanął przy 
zniszczonym warsztacie, od· 

l · ui'low:vwał pn>:rmv~ł pofaki, nie 
zważając na żadne trudności 

- ludzie ei ter9.z, kiedy ich 

, przycisnęło'', 111.jmują miejsca 
w kolejkach do Urzędu Zatrud 
nienia. 

Ale i na to CTr7ąd Zatrudni1 
nia znalazł lekarstwo: oto. ieżf· 
1; w ciągu miesią.ea petent taki 
nie przyjmie proponowaneg<' 
mu zaj('c1a, Urząd antomatycz 
ne skreśli go z listy zarejestro· 
wanych i w ten sposób strac• 
on przysługujące mu przywi 
leje. 

Ile kosztować jabłka • winny 
Gdy jedna)c Urząd proponuje 

handlowali. spekulowali, lub im pracę na prowincji. albo na M. ":al. 

Przed śwletami w ~klepach 

'1a Piotrkowskiej można był0 
ltrzymar kilo iabłPk w cPnh• 
'koło 200 o.:ł0h•ch. Poza cen· 
'rum ....,;„~+~ i„l-.lk~ kosztowa­
ły o wiele taniej (w granicacli 
''lO 7ł0+vrh kilo). 

jonow,vch punktów rejtlstracj i rrowadzili niezarejestrowane 

niezatrudnionych przy ul. Rudi małe pracownie domowe, kra· 
kid 7 i prz:r ul. Lagiewnickiej wieckie czy inne. „Przyj· 

37. l:'unkty te rozładowały nie· mę każJą pracę" - mówi w 
eo nateżenie tłumów przy ul. Urzędzi·3 taka paniusia. Nav.ct 
!:'trzclcc\w Kaniowskich w cen · chciał się zarejestrować w Urz~ 

trali (;rzędu Zatrudnienia - 11zie„. właściciel je1nej z naj-

:i;iie rozwiązały jednak sprawy więk~zych kamienic w Lodzi. 
zagadnic zc>j posiadacz dużego mieszkania . 

Co vrywołuje ten natłok~ f' ie takiemu to już bezapelacyj 

C1 oż chodzi o rzecz następu i~! ·.ir- odmówiono. 
c\: karta rejestracy3na Urzędu I tutaj właśnie dochodzimy 

Zatrudnienia unoważnia iei no- do sedna zagadnienia: ludzie, 

--------------------------------No wokandzie 

Proces urzędników Central· (' , 
"urowcow 

Trzeci dzień procesu 12 o- I nych. Ohecnłe Jabłka M Piotrkov. 
,karżonych z Józefem Cyga- Jak wynikało z zemań tych <kiei k...,Mtuia 1u7 390 I 400 

nem na czele upłynął na prze świadków, zarządzenia takle złotych. Czy to nie za szybkie 
słuchaniu świadków. Szereg z były w zasadzie nledozwolo- •empo? 
nich wraz z dyrektorem Kul- ne, w sporadvcznych iednak .Jeżeli c-hrpmv lr'lpić kilo ja 
czyckim z Centralnego Za- wypadkach mogło to mier błek - lPri1ienw na 0 r..,erimir 
rządu Przemysłu Włókienni- miejsce, lecz iedynie i wyłąc1 ' cia, gdzie ~"a iablek rośnie 
czego miało wyjaśnić kwestię nie za uprzednim uzv<>kaniem 
legalności zarzadzeń oskarto- na to amobat:v CZPWł. 

w tempie o wiele słabszym. 
Wymówka. że jabłka ulega 

ią łatwo zepsuciu nie jest na 
-nieiscu, bo Jabłka psu1ące si~ 
·vvpychane sa 7wykle do tore­
·-.0~ !CT1Tm1~""Cb. 

Obecnie więc jabłka kOS'Lłu 
ią prawie tyle co cytryny. Je• 
~eli nie zahamuje się apeły• 
tów pp, kupców - może zda• 
.-eyć sle ta.ki wypadek, ze cy• 
•ryny będą n nas tańsze od 
iablek. 

K. K„ 
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ZMP-owcy 
zabierają się do pracy 

Uroczystości w zoklodoch procy ; przy grobach poległych w tych dniach odby!o !!łę 
· · · · · · ·· c hi t ·· lskiego ruchu ro- zebranie Koła Związku Mło Przed Pomnikiem Wdzięcz-,zdąża.ją na mieJsce zb1ork1 bohatersk1eJ . ~rnm zerwo- s ~ni po . . d . . Polskie. rzy PZPW 

ności, przy grobach poległych kolum~y.mł~zieży i w~js~a, nej„ a obok ru~J odrodzonego bot~eze~o s~ces1e klasy ro- N~e;?, J P · 
K~ciuszkowców - prężą się robotrukow 1 pracownikow, i,yoJS~~ Polskiego,. krus~yła botruezeJ. 
honorowe warty. 2ołnierze członków partii politycznych się mihtarna machma hitle- Po omówieniu spraw orga 
p\'nią straż u grobów tych, i reprezen~acj~. pos~czegó~- rows~a i w_ proch rozsypywa- W PARKU :MIEJSKIM nizacyjnych, w wyniku oży-
którzy przed czterema laty, nych organ1zacJL W kilka ml- la zmenaWJdzona faszystow- Zapalone zostały pochodnie wionej dys~u~ji po~tanowio-
w styczniowe mroźne dni pad nut po czwartej okolice Do- ska przemoc. i przy dźwiękacli ·orkiestry no powołac do zycia .n~ te-
li w walce z faszystowskim mu Strażaka całkowicie są Ale nie tylko kruszyła się pochód rusza do grobów poi rem~ zakładu. Młodzie.zowy 
żołdactwem, którzy przed wypełnione przez tłumy ze- hitlerowska machina. Równo skich żołnierzy, poległych Komitet Wspołz~wodmctwa 
.czterema laty na swych ba- branych. cześnie zapadały się w nicość pod Tomaszowem. Pracy, oraz Komitet Redak.-

h . . . cyjny świetlicowej gazet~i Czwartek dnia 20 stycznia gnetach przynieśli nam Wol- projekty reakcji i polskie !estesmy w P~ku, ~eJ- ściennej. Przewodniczącym 
' 1949 r. n ość. PRZEMAWIA PREZYDENT wielkorządców, rozpływały skim. w blas1rn sw1" t~ł Komi te tu W spółzawodni-

Dziś: Fabiana Tomaszów święci rocznicę Na balkonie ~omu zjawia się. n~ieje na powrót ~e~- nadciąga kolu~na ~elegacJl. ctwa został wybrany kol. 
wyzwolenia. się prezydent miasta . towa- cyJneJ, . szlac_hecko-kapitall- Komparua woJska ~ _POCZ~Y Janusz Wenik::tjtys, a sekre-

WAtNIEJSZE TELEFONY rzys.z Mazurek. PadaJą sło~ styczneJ Polski. . sztandarow~ ustaw1.aJą się tarzem kol. Helena Sztajn-
ltraż Potarna. - 51 18 STYCZNIA wa: .„Te wielkie styczruowe wy wokoł grobow. PadaJą słowa haus"'r zaś w skład Komite-
Milicja- Obywatelska. - t7 Przed zakładami pracy, w „W dniu dzisiejszym mija]darzenia, kiedy powstawałalkomendy.Rozbrzmiewa mazu tu Red.akcyjnego weszli kol. 
Dworzec Kolejowy - 4 lokalach związków i organi· czwarta rocznica od momen- Polska, Polska KRN-u i rek DąurowsKJego. ~\. potem T. 'Kitel st. Smoła i J. We-

--- zacji społecznych, w świetli- tu, kiedy wspaniały blask .wy PKWN-u, potwierdziły jak zbliżają się delegacJe. I:'rzy nikajtys: 
ADRES REDAKCJI: R.S.W. cach i szkołach - zbierają zwoleńczej gwiazdy radz1ec- dalece słuszną, jak mądrą b~ dźwiękach szopenows~?go Postanowiono również zor 
„Prasa". Plac K'.?ściuszki ~6,,się delegacj; tomaszo~ski~- kiej rozp_roszył mroki ni~woli la ro~~ obozu . de~okraCJI marsza skła~ane są w1ence. anizować na terenie fabry­
telef. 250, godzrny przy,1ęc go społeezenstw~. z.bhz'.1 Się na te~eme . nas.zego ?1!ast3:. polskieJ, . potw1erd_z1ły tę w żółtych ~wiatłac~ P?Ch~- ~i konkurs recytatorski wier 
10-12. godzina 16. Ulicami miasta Pod rn.osanu mezwymęzoneJ, pr~wd~ .. z~, aby ~ai;od_ polski ni bieleją i czerw1eruą .się szy poetów proletariackich. 

mogł zyc 1 rozwiJac Slę, mu- szarfy z obu stron pommka P h K ł 
· · · b t k. o · h rt racę w ramac o a roz El• " • t t k• ZM p s1 się oprzec o ra era I s - zastygła w bezruc u wa a, d . l . d tk' h lmlna[Je recy a Ors le jusz ~ ~tężnym Związkiem a u st~p pomnika i na gro- c;~~no~óow~~ia~~o~s:esg.;,~-

Radzieck1m. bach piętrzy się 27 przed . kL-·- · · z ·ą . . . . . ranc1ę ua •ywu1ema WJ z. 
Zarząd Wojewódzki Związ- nych. W znacznym również Obecnie we wszystkich Ko- CHWAŁA BOHATEROM! ~wilą zloz~n~~d wiencyd 1 ku na terenie zakładów. 

ku Młodzieży PolSkiej, ma- stopniu przyczyni się ona do łach ~re ~żyw~o~a P~~ca ~a.d . . ·el wi.ązanek. 0 0 rusza a- Na następnych zebraniach 
jąc na uwadze popularyzację ożywienia świetlic ZMP-o- orgaruzacJą eim:imacJ1. ~az- . „.WspommaJ.ąc ho tych w~ LeJ. będą wygłaszane referaty 
poezji proletariackiej, poezji wych, wypełniając ramy ich ile Kolo pragnie, b~ Jego kich wy~rzemac 

1 
z ~rz h NA PLACU KOSCIUSZKI przez przedstawicieli Zarzą:.. 

rewolucyjno-społecznej, wy- pracy trescią nowej, socjali- ~rzedstawi~iel stał się zv.:y- cz~erec~ at, 0 ~yt arz~ruac ' du Miejskiego ZMP. 
5tąpił z inicjatywą zorgani- stycznej kultury. cięzcą ~ dnm 25 bm. Kto rum kto;e me prz{~ y. za .armd~ Teraz przed Pomnikiem Przewodniczącym Koła 
zowania eliminacji recytator Eliminacje na poszezegól- zostanie - zobaczymy. my~l ~f?za h ie~e się .

0
_ Wdzięc.zno.ści padają, słowa przy PZPW Nr 27 jest kol. 

skich. Eliminacje te obejmą nych Kołach zakończone ze- tyc • oryc :ieni: przym ko;rneD:dy 1 r~znrzmiewa ra~ Izydor Górecki. . 
wszystkie szczeble or 0 aniza- staną 23 bm. Zwycięzcy - T l t r sła nam wyzw . : . dziecki hyfillt. Reflektory M Bąkowicz 
cyjne ZMP, od Kola ~ pod- wezmą udział w konkursie, e tS Y la • Myśl nasz~ }tieruJe się k~ et'.~etlają tł~. A potem • 
stawowej jednostki p:Jcząw- który organizowany jest dla emerytow b?ha.terom, .kto~y na naszeJ ~1ence_. Dele~a.cJa za delega~ 
uy. przez Zarząd Miejski ZMP i Tomaszowski Od dz i al z1em1 polegli, ktorzy,;" i~alce c~ą. N10są._w1ence prz~t~w1 

Impreza ta da możność odbędzie się w sali RDK · k E yt · t ł o wspolną sprawę 04 ... a:.i ::WC ciele partu, przedstaw1c1ele · · - · z · • · 25 t · Dl d b • Zwią,; u mer ow 0 rzyma życie. poszcze"'ólnych załóg fabrycz młodz1ezy zrzes„oneJ w wiąz arua s yczma. a z o Y w w tych dniach koce try kota w· „ · · h ł b . "" „ . · k, 
Ogłoszenia drobne 

ku Młodzieży Polskiej zapo- ców pierwszych miejsc prze . . . . ' . . ieczna cze.~c 1 c wa a 0 nych,. lllS~ytucJI~ .zwuµ:_ ~w, 
. · f tam' b "dz' od ks' ·k ze i mne tekstylia, ktore Wy haterom poległym w walce o orgamzacJi Niesie w1encc 

ZAGUBIONO dowód osobi 
.:ty, kartę rejestracyjną, 
RKU Lódź, Witek Wia.dysław 
wieś Maier.z gm. La.zisko. 

znaJl.la s1ę z ragmen 1 o w1 rnne są nagr y iąz o · t ZUS · . . · · 
te do bku kulturalnego we a zwycięzca konkursu dawane są rencis om -u nasze wyzwolenie. młodz1ez szkolna. Powoll ga go ro ' kr ta · · Z · k k · t · ·od klasy robotniczej oraz przy- miejskiego - weźmie z kolei w se e r~acie .. Wiąz u przy SUKCESY w raczałą na s ?Pnl~ wi ą-

czyni się do popularyzacji udział w konkursie woje- ul. JerozolimskieJ 1, w g-odzi ~e ~o stop pommka i składa- 10-k 
wierszy j pieśni . rewolucyj- wódzkim. nach od 10 do 13. POLSKI LUDOWEJ Ją Je na marmurowe płyty. ZAGUBIONO dowód osobi-

Następnie tow. Mazurek, w W hołdzie - poległym. W sty, legitymację Zrzeszenia 

'Kronika t krótkich słowach kreśli do- hołdzie - zwycięzcom i wy- Ogrodników na nazwis,ko Ma 
S P O r o w a robek czterech lat naszej nie bawicieloin. A w mroku po- jewski Józef, Tomaszów Maz. 

podległości, -mówi o sukce- ważny, skupiony, ki:Jkuty- Prawa 10. 11-k 
BOKS ELEKTROWNIA - Lechia II - Samorządo- sach gospodarczych i poli- sięczny tłum tomaszowskiego · r- -

Drużyna pięściarska „Pili- TOMASZOWIANKA Il-5:4 wiec Il - 9:0 tycznych i o największym w społeczeństwa. ZAGUBIONO kartę RKU 
cy", bawiąca w Radomsku, W rozegranych ostatnio Pilica II - Tomaszowian- Skierniewice Fadecki Alek-
uległa. w rewanżowym spot- spotkaniach mistrzowskich w ka II - 5 :4 Zebranie W SWIE'l'LICACH sander Tomaszow Maz. Sze-
k~~ · D1iej5cowym „Czar- tenisie stołowym klasy B, Elektrownia II - Pilica II I ZAKŁADACH PRACY roka 32. 12-k 
nym w stosunku 4:10. Elektrownia pokonała po -1:8. Zw. Zaw. Pracow Szczególnie uroczyście świę ZAGUBIONO zaświadcze-

Punkty dla „Pilicy" zdoby ciężkiej walce Toma.szowian- SZACHY ników Służby eony był dzień wyzwolenia'!' nie tożsamości z PUR, z Urzę 
li jedynie Wulkiewicz I w wa . Uczestnicy turnieju szacho Zd • zakładach. pracy naszego ~ du Skarbowego Kacholik Re:; 
dZ€ koguciej i Pietrasik w kę II w s~osun~u 5 .4. Punk- wego o mistrzostwo Tomaszo rowia ~t~. P.rawie we wszystkich gina Tomaszów Maz. Kramar 
śrędniej. ty zdobyll: P1etruszczak 3, wa, którzy nie zakwalifikowa Stosownie do zarządzenia sw1et11ca~h przyfabrycznych ska 21. lS-k 

Sztajnert i Morawski po 1, li się do rozgrywek finało- Zarządu Okręgu Zw. Zaw. o~były się 1;1roczyste akade- ------------
TENIS STOŁOWY . h · ta · · . . Sł 'b Zd . m1e na ktorych wygłaszano ZAGUBIONO kart · dla pokonanych zas : Przy- wyc , proszeni są o s wieme Pracowrukow uz y row1a 

1 
'li . . . . ę reJe-

T ki P d kr T · · · się w lokalu RKS. Lechia w · 0 rn cznosciowe przemowie- stracyjną RKU Lódź na na-oma.szows o o ęg e była 2, ChoJnacki i Wędrak dn' 22 b dz 17 w dnm 23 bm. o godz. 14 od- nia a pozostałą część wypeł- . k S k J .. L . k. nisa. Stołowego poczynił sta· m m. o go . . . . . • zwis o ę an wies 3.21S o 
. H. po 1. . d będzie się w lokalu przy uli- niano występami sekcji i kół gm Łazisko 14-k 

rania celem zaproszema re- Tomaszowianka I, ldóra W dmu. tym prze~rowa zo cy Armii Czerwonej 6 Walne dramatycznych. Na uroczy- --·----· ------
prezentacyjnej drużyny Po- walczy w klasie A okręgu ne zostanie losowanie do dal Z b . ł nk, t t . stościach tych - klasa ro- ZAGUBIONO kartę re3'c-znania na mecz towarzyski. . . . . . h · kt · ł · e rarue cz o ow . u eJsze- . . 

łodzk1ego, zaJD1UJe obecrue szyc gier, ore wy omą Odd . ł botmcza czciła rocznicę swo- stracyjną RKU Skierniewice 
O ile nic nie stanie na prze trzecią lokatę. drugą drużynę szachową na- go Zł~ .u. . body i pamięć tych, którzy na nazwisko Cyniak Stańi. 

szkodzie mecz odbędzie się W spotkaniach rezerw uzy szego miasta. Obecnosc wszystkich człon nam tę swobodę przynieśli, sław Kaczka ul. Mlynar-
w niedzielę, dnia 30 bm. skano wyniki: Wł. K ków Związku obowiązkowa. ofiarą własnej krwi. J. U. ska 32. 15-k 

••••••••••••••••••••••••••--•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••a 
Teodor Dreiser 11 

T rogedia Amerykańska 
Skończyli więc rozmowę z obopólnym zadowolenfen. 
Wczoraj jeszcze bawiąc w 'l'welflh Lake wybrał się na 

wycieczkę autem z całym towarzystwem. Obejrzeli Three 
Mile Bay. niewielk'.e miasteczko. położone nad jeziorami, 
a potem jadąc ciągle między wysokimi ścianami świer· 
ków i sosen. zwiedzili B'.g Bittern i kilka mniejszych, nie­
znanych. zapomnianych przez ludzi jezior, Jeżących po­
śród zac'.sza lasów. 

Dziś ieszcze Clyde przypomniał sobie, jak wielkie wra 
żenie zrobiły rui nim t.e bezludne okolice. leżące ruby na 
końcu świata; te wielkie nieznuerzone bory, przerżnięte 
gdz.eniegdzie wąskim!, wybo1fitymi drożynami. których 
liczne zakręty ginęły między W)'Sokim1. mi1cz.ącymi, po­
sępnymi drzewami; dzikie tajemnicze bagna, moczary spo­
tykane gęsto na nieuczęszczanych. trudnych do przeby­
cia ścieżkach: fantastyczne l(irlandy żałośniP zwisających 
pnączy dzikiej winorośli: leżące w poprzek drogi zmursza­
łe, spróchniałe pnie, ciężarem wieków wciśnięte w z:eJony 
muł. który nagromadzi! się na nigdy nie wysychającej 
ziemi. Tu i ówdzie w mchach, pleśnią pokrytych pniach 
błyszczały oczy. z:eJenily się grzbiety żab, grze1ących się 
w ciepłym czerwcowym słońcu. tańczyły chmary komarów 
w wilgotnych oparach. migał szybki skręt węża, ucieka­
jacego. w niepokoju przed au~em w ciepło nawozu lub Inlę 
dzy jadowite trawy. 

Nie wiadomo dlacz„i;o Clyde. rozejrzawszy sie po 1;ej 
dz;iltiej okolicy. przypomniał sol:!e wypadek w P'.lss Lake. 
Nie spostrzegł się nawet. że zupełnie bezwiedn:e badal 
uważnie to pustkowie, jakby czuł podświadomie, że może 
kiedyś skorzystać z tej niedostępne.i puszczy. 

Wstrząsnął się naraz zgrozą usłyszawszy niespodzianie 
dziki, żałosny wrzask ptaka wodnego •• w1erwier". Nic po­
dobnego w życiu swym nie słyszał. 

- Co to takiego? - zapytał Harleya Baggotta, który 
siedział obok n:ego. 

- Ale co? 
- Jakiś ptak przelecial nad nami ... J krzyknął„. 
- Nie słyszałem żadnego ptaka. 
- Jakto? taki dziwny głos. Drgnąłem z przerażenia 
Jakie niesłychane wrażenie wywierała ta wielka ilo~ć 

iezior i stawów, istnienia których nie przypuszC'lał nawet. 
Cała okolica, przez którą przeJeżdżali. usiana nimi byfa 
prawie- Poły&kiwały wszędzie ich wody międ1y najgęst. 
szymi haszc7.ami boru Prn niektórych tylko był ć:!ad 
obozowiska lub jak!eś mle!!'zkan1e. w1odly do n:ch nierna­
ne drogi, wyboi~tP, piaszczyste. gin1:1ce nieraz bez śladu 
w qęstW:nie. Przeważrue jeZ1ora te nie należały do 'li· 
kogo, a ślady mieszkań lwizkich ukazyweł:v się tek rzad­
ko. że oglądano ie z wielkim zainteresowaniem. 

Dlaczego nawiedziło J:(t> }"tedy wspomnien:e tego je­
ziora w Ma!!sachusetts? Tej łódki? DlaC'zego przypomniał 
sobie o znalezionych 2'włokar.h dziewczyny, o mężczyźnie. 
którego ciała nie odszukano?... To straszne. naprawdę. 

Dziś jeszcze po rozmowie z Robertą w;,pnminał, iak 
auto naraz z lasów wjechało na otwarta przestrzeń i uj· 
rzeli pned sobą długie. wąsk:e Jez!oro z wy&pą pośrodku . 
To Biq Bittern! Musiało być wielkie. bo 1 za wyspą nie­
wątpliwie rozciągały sie daleko wody jeziora. Prócz nie­
w1ellrie~o domku l przyi:tan n•e widrić bvlo, żeby kto~ 
zamieszkiwał te okolice. niP byto wiriał- nawet 1aónP1 Io· 
dzi ani czółna · Podobnie iak I tamtP jE'nnra było onr> 
ocien:one wysok'.m.i. szpic 7 ai:;h7111i ~w1„rkami. k1ńre wvcią 
qały w przestrzeń swe ramiona •ak t.a sn~n::i. ktńrą m1a1 
przed swymi oknami w Lyeurgu~. Zn1 bnru widniał siar· 
baty. lecz wygładzony grzbiet A1irond11rk>u. 

Lekki wietrzyk pomar~ZCZ'ił wod:v. pnlv~k ujące w po 
ludniowym słońcu mocnym odcien'.em „ vert de Pru;;se". 

co miało świadczyć o jej głębokości, jak im później tł•J­
maczył przewodnik. który teraz siedział bezczynnie na ·v•e· 
randzie gospody, Głębokość jeziora dochOdziła do ~iedetn 
dziesięciu stóp i to niedalekc już od brzegu, 

Harley Bagqott zalntere~ował się tym mocno, bo za­
myślał o rybolństwie dla ojca na tym ieziorze. 

- A jak długie jest to jezioro? - zapytał przewod-
nika. 

- O. ma ze s'.ędem mil długości, 
- Czy są tu jakle ryby1 
- Niech no pan 1arzucl wędkę, a zobaczy... Naj-

Iersze ~iedlisko czarnych węq(•rzv. ale Jest 1 wiele innych 
ryb. Nigdzie ich tyle nie ma. Tam ;i;a wys:>'l, fl także 
i z południowej stron:v. ~a dn~k0n11lP gteble rybne. Przy· 
ieżdżali tu pannw;e. ktńrzv wvl;:ipywali do sledemdz.iesi ę­
ciu pięciu ryb przez dwie godziny, Starczy tu dla każde­
go, ~· 'l.rczy.„ 

Przewodnk, wysoki, surhy, z długą, wą.>ką c1aszką 
i małvmi bystr:o:mi. ż:vwvml OC!"mJ, zaśmiał się przyjaciel 
c.ko do cnlego towarzystwa, chociaż nie przyglądał się ni­
komu ciPkawie. 

- Ale chyba dzi ś nie będzie pan próbował szczęścia? 
- Nie, pytałem o to. gdvź mo7..e mój ojciec przyjedzie 

lu w przvszlvm tygodniu. Cncialbym tylko dvwiedzieć 
•ię o ~7rzegółv. 

- Phi! SZC'ZP1tóly to w Racquette. ale ryby tutaj. !"" 
0bPir2'al w~zvstk1ch chvtryrn &pnjp„nim i uśmiecbnął 

~ie PPPhiP!?lP Cl:vdP nie 7.n;il 1e>zC7e ludzi tego typu. 
Był !'Ila 11;Pe:o inter<>~wąrv 1e w7.~ l e<:lu na cechy nieznane 
u Juch; z m•a;;ta. 1 ktńrvm: w:l"ląc:mle Clyde się stykał. 
C1Pkawe !'ll;iń bvlo zaró""no C'ałe otoczenie jak i sposób 
7.:vda takif'h lurlz! Z11ledw·e <10 mil (Id Lycurgus ukazy­
wało mu i:ię życie tak odm1enne, tak dziwne na tym 
pustkowiu. 

(D. c. n.) 
WYDAWCA: R. S. W. „Prasa". Ko-m;tet Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź, Piotrkowska 85. T~'~fonv: Redaktor Nacz. 216-kov· '·.a 86. Telefony: Redaktor Nacz. 216 ... 

Dział pgłoszeń: Piotrkowska 15:1, tel, 111-50.Konto PKO VII-1505. Zakł. Graf. &.<:;W .. Prasa". Admini11t.~r.ia. nie nrzv1muie odoowied.z:ialności za łJ!rminowY druk 02'łoszeń, 
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Państwowy Teatr 
Wo.iska Polskiego w ł..OdZi 

al, Jaracza 27 

i'łr l!ł 

Dz'iś o godz. 19.16 Akade• 
rnia Ż<>rgan:ozwana przez PSS. 

TEATR ,,MELODRA"\I" 
Traugutża 18 (gma ch OKZZ) 
Dziś o godz. 19. i5 sztuk a 

postęp<Jwego pisarza amery­
kańskiego Arthura Millera pt. 
„Synowie", 

·Nowe drogi polskiej lekkoatletyki Nasi sportowcy 

w życiu prywatnym 
Pod przęwodnictwem dyr. 

TEATR „OSA" 

duje się obecnie jeszcze w 
trakcie opracowania. Po jej u­
kończeniu, zostanie ustalony 
zakres działania PZLA, jak 
również i innych ogólnopań­
stwowych związków sporta-

wych, które otrzymają w!'lw­
czas wytyczne swej pracy. 

GUKF powierzył PZLA u­
stalenie minimum dla poszcz<" 
gólnych klas i przygotowanie 
odpowiedniego programu mi­
strzostw każdej klasy (pełny 

program międzynarodowy bę­
dzie tylko na mistrzostwach 
Polski) oraz opracowanie or­
ganizacji kursów unifikacyj­
nych, obozów kondycyjnych. 
kursów sędziowskich i sprawę 
szkolenia juniorów. 

Traugi\llta I tel. 272 • 70 
Cod:i;ie:nmie o 19.30. w niiedz1e\e 
ł .Swi ęta o 16 i 19.30 aircywe­
Er-ta komedia muzyczna pt. 
,,Ponvsnie Sabin~k" z J. Wę­

grz<'nem na czele ca•lego zes­
połu . 

Kuchara odbyła się w GUKF 
konferencja z przedstawicie­
lami PZLA, którą reprezento­
wali dyr. dyr.: Askanas, Fo­
ryś, Sienkiewicz i prof. Paru­
szewski. Na konferencji oma­
wiano sprawy, związane z no 
wą organizacją lekkoatletyki. 

~~----~~_,,~~~~-------

hokeiści Zmiany strukturalne sportu 
polskiego nakładają na PZLA 

Teatr Pownechny nowe zadania. Związek zajmie 
nz: ś o godz. 19.15 premiera się m. in. sportem wyczyno­

Cieszcie się 
W Poznaniu powstanie sztuczne lodowisko 

lromedii Michała Bałuckiego j wym oraz będzie organizował Na terenie Międzynarodo- bowiem nawet urządzenie 7.000 widzów na miejscach 
„Jnub kawalerów" z gościn- zawody mistrzowskie i między wych Targów Poznańskich ·2awodów międzynarodowych siedzących i 3.000 stojących. 
ny~ . występem Adolfa Dym- narod.:>we. Zrzeszenia Sporto- przystąpiono do budowy w tej gałęzi sportów zimo- W porze letniej uprawia-
szy. yve będą mogły urządzać tylko wielkiej hali sportów zimo- wych uzależnione jest jesz- na tam będzie siatkówka, C:lAH1\ .MJKI 

T:EATR . KAMERALNY 1mprezY_ lokalne. Ro~grywane wych o zabudowanej po- cze ciągle od kaprysów pogo koszykówka, tenis i boks. Pra Nie ma takiego miłośmka. 
DOMU tOLNIERZA bę.dą rmstrzos_ tw~ gm.inne, po- wierzchni 7.200 m. kw. i ku- dy t d b d 

t ód k ( k · ce przygo owawcze o u o ~portu w Łodzi, który by nie 
nl. Daszyńskiego 34 w1a owe., wo.iew z. ie o rę- baturze 100.000 m szes'c W . d' h 1 

-1 . czasie z. aw. o ow '!'' o-. wy te1· ha i zostały 1'uż roz- znał CzarneckiP,go. Doskonały Dz'..ś 19.15 komedio gowe) i ogo nokra.1owe, któ- . · · . lodzi d. ł 
h · t · t Ta wielka hala przyczyni keJU na e 1 za.wo ow YZ poczęte. lecz dop1'ero za 3 l~- ten pięśdan Zrywn nie ~edno· 

fu~a E. Pietrowa „WYSPA PO ryc organiza orem, z wy.ią - . . . . " . 
k . · h będ · PZLA się n1ewątphw1e do umaso- wiarskich hala, która czyn- ta bedz1'e ona oddana do krotnie rozsławiał .1·uż dobre KOJU" w reżyserii Stanh;!aw:i. iem gmmnyc . zie . , 

Daczyn' sik,'ioego, w dekoracb~'h Zawodnicy we wszystkich wienia sportu łyżwiarskiego, na będzie corocznie od wrze użytku sportowców. imię . boksu łód zkic~o. odnosząc 
Władysława Daszewsikiego".""'°"' dziedzinach sportu podzieleni rozwoju i popularyzacji ho- śnia do końca marca, będzie W czasie trwania MTP ha zwyc1Jstwa na wiciu ringach 

Kasa czyin.n.a 00 12-ej. zostaną na 4 klasy: I, II; III i keja na lodzie. Dotychczas mogła pomieścić wygodnie la sportowa będzie jedną z Po~lu~.yciu prywatnym Czarnec 
tel. 123-02. państwową, przy czym jako 

d t d st 1 · · · D · ł ifi' · l 1. OZB nowoczesnych hal wystawo- ki jcRt magazynierem w Skład-
~ea· tr Komedii· MuzyczneJ po s awę o u a enia mim- z.za O lcfa nn ,,._ h . C i· P ł " 

. ,,LUTNIA" mum przyjęto w lekkoatlety- Cl - wyc i przez11acz0na jest na rn~y entrBa id 
1
rzemys u k''te;a.· 

ce dla klasy: państwowej · - Komun i· kat Zarzad u '"r 10 eksponaty, dlatego Mię- m~c~~·.o ~ u. ow 1tnego,_ :1ra. 
W czwartek 20 stycznia 900, wojewódzkiej (I) - 700. - . l'ł dzynarodowe Tars:ri Poznań-, m1P. c.1 s1~ '?rzy ul. Łą.~owe~ . 

Hl49 r. Teatr Komedii Muzycz powiatowej (Il) ~ 500 1 gmin- k' . t 0 
• • Na zdJęcrn Czarnecki okiem 

nej ,,Lut.nia" daje premierę nej (III) _ 250 pkt. wg tabeli 1. Poda.je t>ię do wiadomoś- w drugiej pO'bowie maja r·b. w s ie są zam .eres.owane w J~J „speca'' .ocenia pii;k11y puchar 
iednej z > najpopularniejszych, fińskiej. Minima klasy III bę- ci, d'Ż w Ziamiia!ll z·a n.iewyko- Aleksandrowie. wybudowaniu l _urządzeniu kr.vszt>1łowy naszej własnej pro 
najbardziej melodyjnych ope· dą równoznaczne z wynikami. rrz;ystany term''ll nia spotk.an;e 4. Po raz o-statni poro:ypomi- sztui::znego lodowiska. I dukcji. 
ret.ek klasyc, nych Jana Straus wymaganymi do uzyskania od 1I1Jiędzy01kręgowe Slą'Slk -Łódź na.my ~. 4 k<Jmunók.art:u Za-
sa, pod tytułem ,.~aron Cygań znaki sportowej. w mistrza- w dniu 12. 9 r. ub. w Ka;oowi- rnądlu Nr. 8 oraa pkot. 1 komu- Cn ~h1chać ,,, oi/ce ·r('cz.nei? 
&ki". Utwór ten zaI:cza się stwach poszczególnych klas, cach P'J'.'l:)'ljęto poroporLy~ję sz.cze nn~aiu Nrr. 7 i w2ywaimy ws.zyst M . 
do arcydzieł muzyki klasycz_ oprócz zawodników danej kla- ciń·sikioe.gio O'l:B ro.reigramda w kiie kluby do nadesołaniia w cią słrznstw~ toczą S!O dal ~i 
nei. sy będzie brało udział po 2-ch dliliJu 2.II. I1b. s.ootkain.1a międozy qu 7-miu dm.i od d.aty u.kaza- 'li ~ "' • • • 

Teatr „Lutnia" dał temu ar- najlepszych zawodników r okil'ęgio.wego w Szaredn.ie. n.ia się nin.iejsZ>ego loomu:nikia-
cydziełu 1.arówno najlepszą klasy niższej (w wojewódz- 2. Ptr&y-wraoa sf.ę prawa tu spra1WUZdań z pr7.1e,prowa­
oprawę sceniczną, nowe ko· kich _ po 2-ch z każdego po- CZ1lonków klubom, za0wieszo- droonych zbiórek i ofi.ar „na od­
stiumy i dekoracje według wiatu, w ogólnopolskich _ po nym komunilka1.em Zamządu bucbo•wę Warsz."lwy". Na.leży 
projektów J. Ga:ewskiego, jak 2-ch z każdego województwa) ŁOZB nr. B pkt. 2. a mo,a11101wi- oodać su.my 1liZY'5kane z opo-
i staranną obsadę aktorsko- Trenerzy i instruktorzy O:ie' „N~rzód", Rutlia Pab„ daitk01Wamća wpływu brutto z 

kaln J d · d K0<rab" Piiotnków ZWM -zawudiów a taikże i surnv zebra wo ą z . a w1gą Ken ą, przejdą odpowiednie przeszko " ' ' ' 
M . h ł SI k' K 1 ,,Czami", Radomslloo . kltóre ne tv•bllił-em ofia•r jed.noraroo-

IC a em as im, osze ą, lenie i otrzyma1·ą dyplomy. 
R ht B · k b sk!ła'Cllkli uiregulowaJy. Klubowi wych. Dane powyuzoe musi-yc erem, OJars ą, Lu ow· Przed tym jednak zostana 
!ką, Kaczorowskim, Sawinem, przeprowadzone kursy unifi..:. „Włókniarnz", Zgierrz: zwracamv my 7lc.k0!11'\un:kowa<'- Woi.ewórl'z 
Wacławiki!'!m i nowozaangażo . kacyjne dla kadry instruktor- uw·a.gę , iż w WYlJ)aod.kiu. nie me- •kJ;emu Uwęidowi Kultury Fi-
waną śpiewac,ką M:rosław" l skieJ' wsio;ystkich zwlą•.ko'„, qulowani'a sk~a.doek d.o din.ia 31 zycm-ej i Po•lskioemu Zwią11'<:0 · 

" " ~ 'im klub rostanie sikir.eślony z wi Boiksenskiemu. Termin rlo-
Szacłkows.ltą. · sportowych. Kadra instruktor lis-tv aziłocltów. żeni.a 61T)Ta'W'OJ"'.dan ia minął w 

Wspaniale, wyjątkowo trud ska będzie opłacana. zgodnie 3. Ka.olendamz imprez m:ędzy dn i~l l &tyicznia t'b . t do dn.ia 
ne opracowanie muzyczne jest z umowami zbiorowymi dla narodowych Poda•je się do wia dz'isietsZie.go nrl e otrzvIM•l"<mv 
zasługą kapelmistrza W. Szcze pracowników soołecznych . Ak dOCTno•ŚCi pro iekty 6'potka.ń m1 .ę całkO'Wi•teqo matf'fr;iaibu s.pna­
pańskiego. Ewolucje baletowe cję szkolenia kadry instruk- dzyna1TOdowyich w r. b.: mai - wr„~ctawczoeqo. 
przygotował baletmistrz; J torskiej pr1eprowadzi GUKF: czwwiec z r€!nre'lle1I11tacią Hel- Kluby, kotóre ni€ n.a.deślą 
Ciesielski. · instruktorzy będą przydziela- sineik (FilillaJJd:ia) . LNi.i.ngI1ad '>'jllflilwo.zdań uk 111rn111e 'ZJOSŁi!mą 

·Teatr Kuktełek RTPD ni za pośrednictwem zwląz- Kijów lub Ta•Jilin (ZSRR) w Ło . ąrzywin.ami zł. 1.000 _ od Klu-

Ro:zgrywk1 kos.zYkÓW't<-~ lei A\ Wf"?·ilków, tabelki wyglądają ua 
\O<:'Zą się no01m1a1n'oe. W 'konk'lł- stę.oo iąco: 
rencji żeńskiej harcenk.: prowa- KONKURENCJA ŻEŃSKA 
dzą,, a kl. A TI1P. straciła również g ier plct . st. pk.t. 
żadnego pun;k:tu. Nąleży parnię HKS 3 3 80:6 
tać, że Zryw j-es'.Z'OZe n :ie rozpo YMCA 2 2 47,w 
cząt sipot'lrn.ń a jest ~o zesipól ŁKS 3 1 29 :42 
rutY1ńowc:.ny o tradyoejach. TUR 2 U 0:40 

W konkureniejd męskiej pro- Wo!ókniiarz 2 25:65 
wadzi AZS lecz Ziyw „nac11S· KONKIJ'REN C:JA MĘSKA 
ka". Tymbard7lioej, że protest AZS 3 3 67:44 
t<?go ost~tn ' ego :rostał uznany Zryw 3 'l. 80:12 
i mocz AZS-u bedzie powtórzo l:.KS 3 I 71:68 
ny. Bardzo źle ,',wV'C'hodz.i" na TUR 2 1 4!1 :51 
kl A Z'31Spół YMCA. HKS 2 I 47 :51 

Po uw2ględ.nii1en;111 osta-mich YMCA 3 41 .69 

Z bo~su #ódzhleąo 

Zakończenie -turm~u młodzików 
Nawrot 27, tel. 160-07 ków sportowych (państwo- c!zi., WZKS „DKS", Alek&a.n- bu. 

Codziennie prócz poniedział· wych). drów z drużymą cze9ką ('j)I"Z'C-

ków dla szkół 0 goJz. 9.ej „Pi- Sprawa reorganizacji imaj- ciwn·lk. jes:zczoe ni€ u-stalony) 
11okio' ' •. W niedzielę i święta 
o godz. 12-ej „Czarodziejski ka. 

za Zarząd: W Aleksandrowie odbyły \(ŁKS) - uległ na punkty Ko 
Dąbrowski Józef się finałowe mecze turnieju walskiemu (Bawe:tia). 

----------------- młodzików w boksie. Oto wy waga lekka: NogaJskf 
niki techniczne: (ŁKS) - przegrał na punkty 

łosz''. 

Jaskóła jedzie do F ni ~n dii Z boksu lód?kiego waga papierowa: Debich z Grygierowskim (Energety-

?,---6-=-=--=-;-· . D • • • (ŁKS) - wygrał z Czerwiń- ka). 
Z1SJaJ mecz skim (Liceum - Łęczyca). waga półśrednia: Lubelski 

' ~ WARSZAWA (obsł. wł.). 
Reprezentacja bokserska Pol 
skich Związków Zawodo­
wych na międzynarodowe 

Kaźmierczak. Włókniarz li - ŁKS li waga musza: Maryniak (E- (ŁKS) uległ na punkty Ku-
Pierwsze spotkanie roze- nergetyka) _ uległ na punkty charskiemu (Energetyka). 

I I ' I . · • I . . • P 1 d . 1 1 t w~ dniu dzisi "jHzym, tj. w k waga średnia: Kubisiak 
grają . 0 acy ma. u ego czwartek dn. 20 I. 49 r. odbę: Nowa owi (Filmowiec). (Włókniarz) poddał się po dru 

.ADRIA -„Zakazalle Piosenki'' mecze w Fin1andii ustalona 
. godz. 16, 18.30, 20.30, w nie. została nast„pu]'ąco: 

w Helsm~ach. D_ruzyna pol- tlzie się mecz bokse~ski w ~ab waga kogucia: Getling gim starciu Piórkowskiemu 
ska pod k1erowmctwem dyr. Wimy o go·dz. 19·e.i pomiędzy (J',KS) - wygrał na punkty z (Energetyka) . 
Kuszyka, Lisowskiego i tre-1 zespołami Włókniarz IH i ŁKS Baranowskim (DKS - Ale- waga półci„żkll: Szymura 
nera Sztama odleci samolo- IT o drużynowe mistrzostwo re- ksandrów). (Filmowi~c) uległ Wiesze (E-
tem z Warszawy dnia 28 bm. zerw kl. A. waga piórkowa: Pietrzak nergetyka). 

dzielę 14, -. 
film dozwolony dla młodzieży li· musza - Liedtke, w. 

~.\I.TYK - „Dzwonnik z .Notre kogucia - Grzywocz, w. 
Dame" piórkowa Bazarnik, w. 
godz. 16, 18.30, 21, w niedz. lekka - Rodak, w. półśred-
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13.30. nia - Chychła, w. średnia 
BAJKA - „Zenobia" - Nowara, w. półciężk'ł - p • I • 

godz. 18, 20, w nied~. 14, 16. Jaskóła, w. ciężka - Stec. . o g r o m p I ę s c I a r z y 
~l;L d~w(~~~Y ,~~~z~~::.ieży Jako rezerwowy wyjeżdża . 

dnno!!ii7ą ••• 

fińskich 
„Koncinszek'' R • .i• Z • k R d • k• 
gpdz. ~6, 18, 20 w niedz. 14. Z życia KS ZRYW eprezent-3CJa Sł011CY WJąZ U a ZJeC Jego zwycięża 

MUZA - „Kulisy Wielkiej Re- UWAGA GIMNASTYCY! • Z • k ' Z d h F ł d 
w;ii" godz. 17,30, 20, w niedz. w piąt_ek dn. 21 bm. o godz. reprezentac1ę wiąz ow awo owyc i.n .an ii 16:0 
13,30, film niedozwolony lila 

ł d . . l!) w lokalu własnym przy ul. MOSKWA ( b ł ł) w W piórkowei· Goraslidze I W wadze lekkie]· - Gtei-
rn ° ziezy. Pogonowskiego 82 odbędzie się 0 s · w · · u- · 

POLONIA - „Express Mo. dekorowanym flagami cyrku (Moskwa) wygrał na punktv ner (Moskwa) wygrał nieznacz 
zebranie zarządu sekcji gimna· l' f k T 

skwa - Ocean Spokojny''. moskiewskim odbyło się mię- z Tamme mem n e na pun ty z ilianderem. 
fi tycznej. 

god,z. 17, 19. 21, w meuz. 15, dzynarodowe spotkanie bo-
film dla młodzieży dozwo. , . ", kserskie między reprezentacją 
lony. TĘCZA - „Sen o m1łośe1 . Związków Zawodowych Fin- C 0 Usłyszymy przez radio 

PRZEDWIOśNIE - „Gilda" godz. 16, l8,30, 21, w medz. landii i reprezentacją stolicy 
god:r.. 17.30, 20, w medz. 12.30, l!l,30, . Związku Radzieckiego. Spot- . Program na czwar:ek 
15„ film niedoLwolony dla mło film. medozwolony dla mło· kanie zakończyło się wysokim 11.40 AudycJa słowno-mu · 
dzieży. I d,~iezy. . , , zwycięstwem pięściarzy mo- zyc7.na dla przedszkoli, 11.50 

RECORD" „Dusze Czar· TAIRY - „W~soły PensJonat skiewski~h w stosunku 16:0. Muzyka rozrywkowa, 11.57 
" nych",' godz. 16, lM.30, 211 w •ued z. Po krótkim przemów:ie.niu Sygnał czasu i Hejnał, 12.04 

· godz. 18, 20, w niedz. 14, 16, 13:30 · . powitalnym przedstaw1c1ela W'.adomości południowe, 12.ZO 
film :dozwolony dla młodzieży. f~°! ~iedozwolony dla l"l.ło. Komitetu do Spraw Kultury Koncert solistów. 12.45 Audy-

:ROBOTNIK - „Słońce wscho. dziezy.- k Fizycznej i Sportu - Rogu!- cja dla wsi, 13.00 Pii.ZERWA. 
dzi"' WISLA, - •:Ex~ress Mos wa- skiego, w in:tieniu drużyny fiń 14.3() (Ł) Na marg' nesie dzi 

odz 16 18 20, w niedzielę Ocean SpokoJny . skiej wiceprezes Robotniczych Ł M f4 · · ' ' go. dz. 16.30, 18,30, 20.30, w ·zrzeszeń Sportowych _ En- siejszeJ prasy, 14.40 ( l uzy 
d 1430 ka obiadowa (płyty), 14 .58 (Ł) 

film do:zwolony .dla młodzieży. 1~~e z. . . ne podziękował w gorących Komunikaty, 15 .00 (Ł) Utwo-
ltOMA -. ,,Bohaterowie Pusty· film dozwolony dla młodztezy. słowach za serdeczne przyję-

1. ~ · ry kompozytorów polskich w 
ni'' ""dz. 18, 20. w niedz. 14 „WOLNOść" - Niecierp iwoac cie w Moskwie. po czym na . „- wyk I. Strzałk<Jwsk· e1 - me 
16-tli.. Film dozwolony dla Serca'', ringu pozostali przedstawicie-
młodzieży. 16, 18, 20, ndoedz. 14. le wagi muszej: Ljunberg (Fin zzo&opran, przy fortepian;e 

STYLOWY - „Skand<J.l" film niedozwolony dla mło· landia) i Bułakow (Moskwa). Al. Tarski, 15.2-0 (ŁJ Najwięk-
godz. 18, 20, w niedz. 14, 16. dzieży. Po zaciętej walce spotkanie sza poczekalnia na świecie -
film niedozwolony dla mło- WlhKNIARZ - „Dzwonmk z rozstrzygnął na swoją korzyść 1 fragment z. książki o Len!n!e 
dzieży Notre Dame" reprezentant Moskwy. I A !berta Rhys Williams' a , 15.30 

łWI'l' - „Serena.da w Dolinie godz. 15.3-0, 18, 20.30, w niedz.I . W wadze koguciej Hanu- Gawęda z dziećmi, 15 .50 Muzy 
Słońca" 13.00, krew (Moskwa) wypunktował ka popularna, 16.00 Dziennik , 
IOdz. . 18, 20, w niedz. 14, 16 film niedQzwolony dla Jnło· Seitolę. Hl.30 Opowieś<:i mazursk!e -

.!t..I fi\111 dno;wnlnny dh niłodzieży ilmeźy. ?>-032486 l orłl! . oowieści dl:l młod>:i<>7,y 

c Ziem12ch Odzyskanych 
16.50 Hodowla kun, tchórzy : 
soboli pogadanka. 17,00 
Koncert Symfon;czny Muzylti 
Słowiańskiej 17 46 Poradnik 
język<Jwy, 18.00 Dla każdeg0 
coś m:łego. 19.00 Felieton Ji. 
te:racki, 19.15 Fr. Schubert -
Oktet OP. 116. 19.40 Wszechn1 
ca Radiowa, 20.00 DZIENNIK, 
20.45 Pieśni w wyk _ Chóru 
PR., pod dyr J . Kołaczkow­
skieqo. 21.00 Wszyscy moj sy 
nowie - słuchowi~ko wg sztu 
k: A. Millera. 22 OO ~oncert 

muzyki kameralnej - audy­
cja słowno-muzyczna. 22 .45 
(Ł) Muzyka z płyt, 22.58 (Łl 
Omów. progr_ lok . na jutro. 
23 OO Ostatnie wiadomości. 
23.1(1 Muzyka tanecma 23 .20 
Program na jutro, 23.30 Za· 
końc?<>ni„ andyrH i łłymn 

Doskonały bokser radziecki 
znalazł w Tilianderze twarde­
go przeciwnika i zwycięstwo 
nie przyszło mu łatwo, Obaj 
bokserzy zademonstrowali do­
skonałą technikę i kondyc ię, 

W wadze półśredniej wielo­
krot.ny mistrz ZSRR .Szczer­
bakow był zbyt silnym prze­
ciwnikiem dla Karlsona 
11okautując go już w drugiej 
minucie walki. 

W wadze średniej Koganu 
rMoskwa) wypunktował mi­
•trza Finlandii Suominena. 

W wadze półciężkiej mi~trz 
ZSRR Stiepanow wvi;rał wY­
~oko na punkty z Huuskune-
'lem. 

W wadze ciężkiej mistrz 
Związku Radzieckiego Koro­
liew spotkał się z mistrzem 
Finlandii '.">ekkalą. Kóroliew 
przystąpił z miejsca do ata­
ku, posyłając przeciwnika jut 
w pierwsz.vch minutach dwu­
krotnie na deski i zmuszając 
„a~tępnie do poddania się, 

Zawody !'M"."~-4-q w ri•i>i<.& 
~<>dzh r:i<'l:!:iecki Gradopulo~, 


